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PREIUMERATA: , 
Mtesięczme l Mk. ID fęn. Kwartalnie 4 Mk. lłł fen. 
Za odnoszenie do qpmu doJ)łaca się IO Jen. miesięcznie. 

Red akcva 1 Atfm1nisłracva: OGŁ OSZEl\ł IA= 
lur11u• 18 ten za wiersz petitowy jednoszpaltowy (oa stron,c Łódź: ul. PłaWko•ka 88. s~eśe szoalt) 

Cena numeru p0Jt11tpozago • todzl IDBIW w uarmjł:. & Dllliłbła to. Ura\ne: 5 fen. za wyraz. aajmnie! iD fen. 
łlłłlnł'mł (tJO tekśeiel: 1 Mk. za v.iersz netitowy czteros:ipaltowy. 
łl11mtlo-1Jł: 'łO fen. za wiersz petitowy czteroszoaltowy. -I w Warszawie ł kop, Rękonisów niezastrze5oaych 'Red.akcya nie zwraca. Ul dllal1·łlandlowyn1: 1 Mk. za wiersz petitowv czteroszpaltowy. 

PIL IE; Oz!'lt8chawm II Ą.łeia. 22; Toma$ZÓW: F:. G-0mu1ins~; Słd8t"nlnicr. Drnk A. Zielińskierm. oraz w Sosnowcu. Kaliszu, Łowiczu, Łomi1 I Bedzinia„ 

V skazania. będą spq!eczeństwa i. wzrost ich zależny bę­
dzie o? „~opnią ueyskanycn w wojnie tej 
korzyści. 

a , ~J - ; . 

Kom.unikat niemiecki. 
BERLIN. (Urzędowo). Wielka Kwatera Główna donosi 23 lutego: 

W schodąi. i Bałkański teren walin Są jednostki, które dla osiągnięcia ja~ 
ldegei eelu prowokują pewne wydarzenia, 
aby tym sposobem wytworzyły się warunki 
1llllożliwiające. im dojście do celu; są też 

Jedno~tld, umiejąoe z biegu wypadków u„ 
chwycić bm,• który według ielt mniemania 
ma w sebie ·warunki, uprawdopodohniają­
ee osiągnięci~ Jakiegoś celu; są wreszcie 
tacy, którzy w dzlalalności swej idą nieza­
leżnie od wydarzęj., i JlOstawiwszy sobie z 
góry jakiś p:ooblem, usil:u.ją rozwi.ąząc go z 
pominięeiem w8I'Wlków zewnętrznych. 

Dla społeczeństw o własnej pań$łwo­
wośei, zainteresowanyeh bezpośredn.io w 
wojnie, kwestya przedstawia się dosy5 ja­
sno: Prowadzą one wojnę tak długo,·tlepó-

1ki posia<lane środki uprawdopodobniają Z~ehodnł teren walk: 
im odniesienie ,zwycięstwa, lub dopóki nie Przy pomocy wybuchu w pobliźu zdtlbytych przez nas w dniu· 21 lutego rowów 
osiągną takieh. eelów t jakie zamierzgją o.. na wschód· od S o u c h e z znacznie uszkodziliśmy stanowiska nieprzyjacielskie. Licz- . 
siągnąć. Rozum polityczny wskaże jedn:y"Ul lła. wziętych do niewoli jeńców wzrosła do 11 oficerów i 348 szeregowców, zdobycz 
moment. w którym uważać będą dalszy o-. wyn<>si 3 ka.rabiny maszynowe. 
pór za bezoolmvy, a :i:iawet szkodliwy,, in- Na wzgórzach Mo z·y toczą, się walki artyleryi z niezmniejszoną siłą. N a 
nym zaś dora<m zgochenie się nawęt na w s eh ó d o d r z e ki il a atak o w a Ii ś m y st a. n o w i s k a, k t ó r e n i e p r z y-
powne ustępstwa.i je.śU widzieć będę, ie j a ci e I m n i e j w-I ę c e j n a wy s o ]r o ś c i w s i C o n s e n v o y - A z a n n e s 
mogą kosztem ich uchronić się przed dal- _.Pr~ e d p ó łt or a rokiem z b 1J. d o w al w e dl u g w s z e I kie h śr o d k ów 

Oto przykłady: B~r, chcąc pozbyć 
się większej llośei akcyj, lrtóre riie mają po­
kupu i stanowią dla niego be~eezny ba­
last, nie wypuszcza leh na giełdę? wywolał­
by b~wtem pne~ w ~ł c~"~ ~tek 

szem wyczernaniem, a os:ągnięte dotyeh- sztuki łortyfikaeyjne_j, a.żeby oddziaływać niekorzystnie na 
czas lwnyśc.i zapewni{! im to, eo stanowić p o l ą e z e n i a n a s z e w P. ó ł n o en e i e ?i ę ś ei W o e u v r e. Atak wykonany 
dla men mt>że dostataezny warunek dmsie:. został na szerokości 10 kim. i na głębokości 3 kbn. ·O b o k b ar d z o z n a cz n ·y c h 
ga ~zwoju. Jtrwawye~ strat, nieprzyjaciel ntracHprzeszlo 3000 jeńców, 

fil;acz~i ~~ prze~taWia ·się sytua„ orą,z Hcu1y, niesprawdzony jeszcze ntateryał. 
~~' ~ntereso~~h W +.. . • W Gli r n ej Aha. e y i a.tak wykonany na zachód od Heidweiler doprowadził . .· ·. ~ ,Wi4le.; Cf!··· 

. c .·.• ••• , .•. ~· .•• · .• · .•... .•... • . ~-"~"'~" '•~„·~~~ .. JE:, · ·. ,,'jacoielslrit;ll,11a.de:rokn~łi ?OO meti-4w i gł~'OO-'t0-~ 400 
. . .. ~ ~~Bko. ' ~e$ł ;nr ?Retrff ,. :przy ' . 'tv r~liac ·naszych pozostało około 80 jeńców~ . 

~' ho. wym.ag~,, dok~adnego hczema się ~ W lieznycll walkach powietrznych po tamtej str-0nie linii niepreyjatielskich lot.. 
rzeeeywtstości:t i b~ poduwagę wseyst- nfoy nasi otrzymnli przewagę~ · 

"' . kioo ewęntuafuośei, o~eh na realnem 
Ktoś inny na podst.awte niektóryełt o- · in}ileniu, a idąeyeh nieraz nawet wbrew 

bjawów umie dojść do wniosku, że kupnQ I sympłtyi. Tłlkie spoleczeństwa muszą ja- I 
pe~yeh p~p~erów w da:1ym mome;ici„& jest . k.?''.P~ ~jśda dla: swego sposob~ myśl':. 
IUlJkorzystnieJsze, lub ruesprzedame ich w :Q:l:a przyJąc·mteres tego państwa, które nai~ 
odpowiedniej chwili narazi posiadacza na ·więcej s~s\ nią d9. cydąwania o przy„ 
ruinę. To drugi ~i lndzi. . · szle)ll ksztaltowanill sfusntlk6w, a niepa„ 

Trzeci, to teore~ey, kfórzy nie zwraea~ '1irzeć· w. przysd:ość Pl>U kątem własnego je­
Ją uwagi na mniej lub więcej pomyślne dynie· int~resri. O tyle tylko· b9wiem mtr 
ko:njunktury, lecz uplanowawzsy sobie ja„ żna myśleć () realizowfll!liu wlasnyeh eelów, 
kąś tram;akeyę, przeprowadzają ją bez o ile one IeZą w interesie decydującego o 
~lętiu na głosy przestrogi i: w dziewięć przyszłości państw~ a preynajmniej idą z 
dłiesiątych wypadków padają ofiarą swej nim równolegle. Propagowanie zaś dróg, 
nieoględnośet któremi kroczyć należy, bez uwzględniania 

Te. same oodhy, które charakteryzują warunków, od których przyszłość jest zale-'.. 
fndywiduał odnoszą się i do oałyeh spole- żnął nie może doprowadzić do eelu, przeci­
cżeństw. Jedne w ten sposób dążą do osią- wnie narazić może spoleezeństwo na to, te 
gnięcia ·$WYCh celów} źe tworzą konjunktu- kształtowanie przyszłości ,odbywać się bę­
ry, doprowadzająoo meeą własnego ich roz.. \łzie w kierunku, przeciwnym . propagowa­
woju oo zamierzonego zbiegu wypadków. n)'ltl drogom. W takim wypadku spole­
mne, zwlaszeza Słabsze pod względem swej C4ęństwo byłoby owym bankierem, który 
~ości, potrafią uchwycić dany mo- na podstawie wytworzonej sobie teoryi .ku­
m.t i wyeUignąó dla siebie z nadarzającej puja papiery, zachęcony niskim ich kur­
fit .. sposobności jak' największe korzyści. sem, bez względu na to, ezy warunki uspra­
lnl.e wresmto me zwracają uwagi na. fo1 wiedliwiają taki OJ>~· 

Naczelne Dowództwo Wojskowe. 

Komunikat austryacki. 
WIEDEŃ. Urzęd9wQ donosZł 23 lutego: 

Rosyjski teren walk: 
Na p-Ołnoenym .zachodzie od T a r n o p o l a nasze oddziały ochronne 

natarcia Tosyjskie, wykonane na niejednokrotnie wspomniane wysunięte osza:ńoowa­

nia waży polowych. 
Po.zatem iUe zaszly żadne wydarzenia. 

Włoski teren walk: 
Oiywion" walki artyleryi na froncie P o b r z e z a trwajq. \rdalszym eif!gn. Poza 

liniami nieprz:"iaeielskiemi zauważono du.ie pożary. · 

Bałkański teren walk: 
Nil południ-owy-wschód e>d :P u r a z z o nieprzyjaciel wyparty został ze stanowi-

ska. :p3edniego. · · 
Loi}lik austryaekowwęgi~rski obrzucił bombami okręty znajdujące się w porcie 

D u i: a z z o. Jeden okręt ttasporlowy 1atonąl plonąe. · 

' 

Zastępca. szefa sztabu generalnęgo 
voń Bo e fe r 

FeldIDarszałek • porucznik. 

, ,„„ •• ~..._,,~......,...~~ -~~e;"...,,..~1'2Mu;•;:;.~ IQ' ·drop, jaką sobie wytknęły, jest wska· W odniegięllht do naszego spoleczeń­
·~· .ZD vnględn rut poboczne objawy i f.':llY stwa uprzytonmienie sobie tyeh zasad jest 
'1·~ okolfcgnośeiach nie byłoby racyo- konieezno.śclą pierwszorźędnego znaczenia, wują do tego dzialalność,nie zwracającuwa- } istnieć nie mogą. Dzisia.j bowiem nie cho­
~~ wybrać innej. ile że temperament nasz raczej skłania się gi ·na ·rozgcyivające się wypadki, lub co naj- dzi o akademicką dyskusyę, lub możność 
<~fe uleżne są od stopnia rozwo- kn temu, by powodować . się. ncauQiem, wyżej dopatrująe się w nieh tego, eo pra- powolnego krystalizowania poglądów,lecz o 

·tn ·ii~ktUalnego, od sposobu wyehowa„ wzglf}dami na opinię, :ilaeyami, . wreszcie gnęliby sami widzieć. Rezultaty takiego byt i przyszłość narodu. Dlatego stanowi­
nia ·.~ :pokoltrń, wreszcie od tempera- fantt.ayą) a nie zimnym rozumem. Cechy punktu: widzenia latwo ~ 1 zą się przewi- sko społeczeństwa powinno być jasne i o­
mentn ~ństwł a uzewnętrzniają się te mają bezwątpienia dobre strony, stano- clzj,.eC; ~cięzca ~ozwiązywać będzie kwe- twarte. Warunki, w jak;icL znajdujemy się, 
D.ajdobibd•J ... ~ sposobności wielkich wy- wił. jednak bardzo poważną przeszkodę w styę polską·wylącznie pod kątem widzenia nie pozwalają naturalnie-żywiołom, które 
~ń dlte~ ehł!Klnem ooenhmiu rzeezywlsfości l wycią- 1 wifasnyeh interesów, nie uwzględniając zn- widzą w Rosyi rozwiązanie kwestyi pol-

To ~ ł\Vłat oooenie przeżywa, jest je- pmu .z niej takich wskazań, jakie nie od- pełnie JoL:zeb takiego społeczeństwa, któ- skiej, na jawne. propagowanie swej idei. 
dnym,z tydlllt(Ul~utówt którego skutki cią- pn\\łiidldł IQQŹ'e całkowicie naszym zamie- re.~·ciątąe ku jego '\\Togom, identyfikuje się Używają one zatem innych sposobów, a je­
łyc będ4 rd~ie na ealym szeregu n.a"' JUnkall, j~~·dnak w danych warunkach z n~, gdyż upah'uje swój interes nie na dnym z nich· jest stanowisko negatywne 
stępnych poke:ł• ·Być może, że ~klem "Wf)śttwhtją tfujśeie do pewnych rezulta- drodze idącej ró:wnolegle z interesami zwy- wobec innych kierunków, względnie bier~ 
bezpośrednlm ~aj wojny nie bętW~ • · Mw. "Te oochy powooują," że pewna ~śc cięzcy1 lecz na dyametralnie przeciwnej. ne,. wobec rozrywających się wypadków. 
sadnieza prze~ ttstrojów politył'm~ · ~a uwala przynaleiność rasową O ile w normalnych czasach m.ogą ist- Twierdzą one, że przyszłość nasza politycz­
nłemniej dal&zy razwłl spoleezeńatw tr~ąd"" za ~Y metyw do tego, by sprawę nięC ~1sadnicze rómice w społeczeństwie na spoczywa w ręku Opatrzności, że ptze­
łować się ··ędzie na •midaeh. skan~e-Wa.. j)Ołską ~ala bliższa nam rzekomo i ~ogą ścierać się pogląd_Y na drogi, jakie„ widzieć niepodobna, jakie kształty wyfonia. 
nyeh jako re.vdtat wsjny. Te 7.1.&adv . Bk- Rosy~! aniżeli Niemcy. Wych~e z. tego mi społeczeństw? kroazy: powlrn:o~ ~ tyle się dla naszego życia narodowego. Dlate­
l'łowłe będą podł'lie, na któ!'em :cawl!;t • ~ma ~N na tym ,tle plany i dostoso-- w obecnych chwilach talde przeo1w1enstwa. go podejmowanie jakiejkolwiek akcyi poli· 



t'. 

tycz;nej ,iest budowaniem zamków na ~odzie; 
Ich zdaniem zatem należy zafożyf: ręce I 

czek uf, co na nas spadnie, bez wz21ędu na 
to, czy hi;idzie to rosa, która mu; orzeźwi, 
czv kan1 :eil, którv nas dohi.ie. Tego rodza­
iL1 •. f"l·t"'"'l ·apoz~l\'wna nietvlko pozwoma-;' „ U. \ '"'V J'\.{ l ~"-' .., r 

by na prz2cho(iz::nie wypadków o~f:k nas, 
lecz przyprawiłaby naszQ przyszlosc naro­

dov;a o nienowctowaną kl<zskę. 
1'vmczi~sem przehie;~ wypadków wska­
n'a co innego. Przysz1cś[! nasza spoczy­

wa w rf'ku te~o, kto zwycięży. Ponieważ 
z.~::: \'::E:~m:ie s;,ansc \Vslrnznją_ na to, że 
u;- .,.„1• ,..,.: .• 1 Nieme" a zatem sprawe polsk~! 
fi_, ~\. •• '~ \. ""'°« ~ ,J , "" 

l•11i rozstrzyga{~ przedewszystkiem hędQ, a 
nz:->trzv1rn{· tak, jak im ich własny inte''::s 
n::kazv·\~W-; hedzie. Z faktem tym liczy\: się 
musin~v i on- musi shmo\vić. dla nus piu11::t 
,„,.:~c·l ··1 „ '"~zellde inne rozumff1Nania, nie i~ 'i p-;:; ,;i.,( 't (-l ·'\'~ . .; ,.. 

fl!'.ttrh' na tej przesłance, r:rmvudz~ dg nie­
:~:mkrdnvrh wniosków. Obowiązkiem spo-
1:'ez:.:>i1sh\:a jest zatem kategoryczne odwró­
(•0:1ie sit:• rnl tych, na szC'Zfi'Ścio .nielicznych 
.iednosfelr, .iako od tych, którzy dziahiię na 
szknrk ')invzny. 

"" 

24 l ~it1';o. 
Na całej rozchg;łości wsehodniego tcre:­

nu 'irulk od dhl~:szcgo czasu zananor-.'ał pra­
\Vio zupełny spokój.~ Ożywila się tylko dzia­
łnlnoś{· lotników niemieckieh, którzy harilzo 
cz~sto podejmowali wyciee~ki j rzucali 
bomby szcwgólniej w okolicy Rygi. Po­
zatcm, na niektórych punktach toezyly się 
tlo~{'. silne walki arty1eryi, oraz walki za 
JHHnoca min. 

Depesze przyniosły wiadomość, iż ma 
nnshwif' zmiana w dowóclzhvie rosyJskiem 
na froncie bessarabskim. Wedłng wiado­
mości tej, na miejsce dotyehezasowego \V0-

(1za. generała Iwanowa, :mianowanym ma 
b:v<;· generał Kurilow, przehywaj:~cy obecnie 
przy sztabie \V. ks. l\Iilrnlaja l\fikolajewicza. 
Depesza nie w;ianienia powodu zapowie­
dziane.i zmiany, ani też nie wspomina, czy 
generał Iwanmv zostaje zupełnie zwolnio­
nvm od ohnwiazków, czy też zostanie prze­
nfosionnu na iime stano\visko. 

Iwi1now jest .łednym :r.e zdolniejszych 
gPnerałów ro~yjskieh. W ci<gru ostatnich 
kilku lat przed wojną świato\vą byl on 
glównodowodz~!cym kijow.:;kiego okręgu 
wojcmnPgo. Zajmując tak wysokie i odpo­
wiedzialne stanowisko, ~enernl Iwanow byl 
bardzo rzynny, prawie ~bezustannie objeż­
dżal podległe mu korpusy, dywizye i pul­
ki~ dokonywał częstych przegh1dów wojsk i 
wgl:!dal w najdrobniejsze szczegóły. Nie­
stmdzona działalność dmvodzqcego okrę­
giem, oddzialy\vała w korzystny sp0[4Óh na 
podległych mu generałów dO\Yodzt!cych 
korpusnmi, dy\vizyami i brygndami, którzy, 
hye może w obawie przed Iwanowem ze 
swe.i strony dokonywali ez9styeh inspekcyi 
podległych jm oddziałów wojskowych, 
wskutek czego, pulkom1icy 1 młodsi ofice~ 
rowie zmuszeni byli do cim,ł:lej i lntensy­
\Vnej pracy, aby wy{~wiczy[: doskonale sze­
rngi żolnim~Ly. 

\Vszyf'tkie te cz~·tmiki wplynQly na to, 
żo wo.iska kijowskiego okr<;'gu \Vojskowego 
1Jvłv . doskonale wvhviczonc i zaopatrzone 
\\:e · \v;;:zystkie zapasy na wypadefr wojny. 
Prinieważ, jak głosi przyslmvie „jedna ja­
skt"1lka wiosny nic sprowadzi", również i 
genernł hvanow, na czele swego świetnie 
wyl·wie:wnego okn:gu nic mógł sprmvadzić 
na Ifo:-<v0 ostatecznego z'vvcinstwa. \V ka­
żdym i;:!dź razie, oci pocz~ątk\1 wojny byli­
;:mv świadkami, iż wlaśnie jego armie wal­
czyły najbardzieJ zwvci0sko. 

Powodem ushwienia generała hvano­
'Ya z frontu bessarahskiego, może być albo 
uwolnienie go od oho\Vi<!Zków, lub też mia­
nowanie go na inne, może nawet \vyższe 
stanowisk(>. General Iwanow był zwolen­
nikiem prowadzenia kroków zaczepnych i 
nie,fcdnokrolnic walczył zwycięsko. Od po­
czi~tku r. b. rozpoczynał on kilkakrotnie o­
strą ofem:ywę nie odniósł jednak ani razu 
powodzenia. Co było faktycznym powodem 
niepowodzenia armii generała Iwanowa te­
go dotvchczas jeszcze nimviadomo z całą 
pewneśei<,1. Prawdopodobnie jednak brak 
mlpm.viednio wyksztalconych oficerów 
młedszych, oraz braki w dobrze wyhviczo­
nym matcrya1e ludzkim, jak ró'ivnież pod 
wzg1ę-dem uzbrojenia. W.Jakich warunkach, 
~.rcneral I\vanow, pomimo najszczerszych 
chęci 1 największych z .lego stron wysiłków 
nie mó~1 nic zdziałać. 

Depesza donosi, że naczelne dowódz­
i.wo na froncie południowym terenu zachod­
niego ma ohfoć po generale Iwano•vie ge­
nerał Knrilmv. O \Yartofici tego nowerro 
głównego dowódzcv nie można na razie rtlc 
powktlziet:, albowiem nazwisko jego bliżej 
:manem nie iest. ' 

G o D z I N A p O L s K I .. 

wnlo wszelka działalność bo,iową. D

1 

°1Pi~rko Można przvnuszczaf. że wsku!ek. niepo- '·e„iJai uow.ietrze przet;:i:rfo się c~~rn :v1~ 
wodzeń ostatnich ofenzvw rosy1slnch na on . ··'" ·' -. 1~· oz·1wien1e 

B b„ 1 i wnlvnęlo przedewszyst „1e1~ na :;. -
Wołyniu i na granic~ essan: 11, genera dzjaJalności artyleryi. Pomiędzy k~nalelm 
h\anow został zupe1me uwolm~n;y od i:eł- La Bassee a Arras Niemcy ponowm~ zr o: 
nienia obowi.nzków. Jednoczesme mozna h li 800 metrów stanowiska francus~1ego .1 
przypuszczać {akżc Jeszcze inną okoliczność '~~ie1i przeszlo 300 Franm1zów cl? mewoh:. 

I pruistwa w mo~ie swej z dnia 9 grtidnfa~r;·z·"° 
postępowanie koalicyi w Salonikach.porównai. 
do postępowania Niemców w Belgii. . Tymcza. . 
sem przemarsz i zi:-iszczeni~ Belgii jest rzeczy. 
wistem pogw~k~mem przyJę!ych~ przez Prusy 

. inianowicie przeniesienie generał~ Iwa- I Je' d:iiocześnie toczył_y si.ę. dość zacięte wal~1 I 

I 
no„,:1 na 1·nilY. ~ro11t terenu wschodmego, a 0 na .eronc e „, . . 1 1""\ .. on1fr,-·dzy Somme I !se, oraz l , i L -nawet awansowanie go na dowodzącego . 

wszystkich sil zbrojnych na terenie wschod- Aisn~a terenie włoskim toczyły s.ię w dal-
i nim. . . k' , . szvm ciarru bardzo ożywione walln rm}r~n-. 
, Koaiicya, a szczególme rosyJ:3· ie me- cie Isorr~o~ szcze~ólniej pod Pla~ą. Nie r~o-

rownictwo wojskowe odd~wna gfo~n? za~o- szło, l"eclnak na żadnym punkc1e do \\alk 
'.\'i, ·-itla rozpoczęcie z chwilą na.de3scia w.10.- .1 

• - ~e~~~ • • sny, wielkie.i ofenzywy. !it0 w~e, czy m1:11- W Albanii i pod Sa!::m1kan:1 sytuacya 
ster wo,·JnY, Poliwano.w, m.e zan_uerz'a' powie- b . J l an 

_ f pozo<:.taje nadal ez zannyc 1 znu, . · 
rzyć przęprowmlzeme teJ ~ e~z~'') na ca- l J\~mia tnr"'cka która opusc1la Erze-
łe,i rozcią ~lości terenu wsc11oa~11ego, wale- Hf~~la R;~ ,/ kierunku zachodnim i 
cznemu generałowi Iwanowowi. rum co ~ - ~ · - ~ d · R · usiłuja 

Na terenie zac11oclnim przez kilka dni I poJ;1c~ni?wo - zacho mm. osyame · ... 
ostatnich padały deszcze, co powstrzymy- Ją scigac. 

,~~.,,,...,,,,,,,~~~"""'~~~~'Y"i~A tąp~l--~~~~~Wi;ii~~~~~ 
~~"' 

UlllY• 
---, Ni~1iec. Ku nieszczęsnym ofiarom, które jęczą 

W '··:v·i:ud·1„m ucisku możemy tymczasem zawo-
p u.. 93 I t i. c ,J ; • • ·b"l ,„ etcrsl!Jlmg, '"'' u ego. lać: „Męstwa, godzma wyzwol~ma WJ I a.. -

Telegram \dasny „Gndz. Pol.". 

Podczas otwareia Dumy w dniu 22 lutego „.Tak straszna ironia, brzmi pochwa_laJ Jaką· 
minister spraw zagranieznyrh, Sazonow.' w \V~·- w;rdali sobie sami Niem~y, za d,~brodz~ełstwa, 
głoszone.i mowie powiedział między rnnenu: któremi rzekomo obsypali ludnosc zagmmętych 

"Za zgodą cesarza, po raz czwarty od P?- dzielnie. Niemiecka prasa jest zwłaszcza dumną 
ezatku woinv zabieram się do roztorzema z założenia uniwersytetu polskiego w Warsza­
pr;,ed Wan;i ~~aloksztaltn sytuacyi ?ol~tj:c~nej. \Vie. Jest to pułapka, przy pomocy której ~iem­
W dalszym eiqgu toczy się walka, J~k~eJ J.~sz: cy chcą sobie zdobyć zaufanie z:ujnowaneJ ~ol­
<'ze nigdy dotyehczas nie hylo. Trud11ie3 amzeh ski, ale przedsięwzięcie to z gory sk~zane Jest 
kiedykolwiek można prze\vidzieć koniec. Mo- na niepowodzenia. Od początku ":03ny Ros~a 
frr:' jednak oświadczyć, że rząd jest z~ecydowa- wypisaJa na swych sztandarach zJednocz"'me 
unn stanowf'zo prrnvadzić \Valkę az do usu- cześ::;i poszarpanej Polski. Cele te, wska, _ne 
nlPda nieprzy,jadela. Wojna obecna jest wiel- priez monarchę, przez zwierzchnieg~ wodza 
ka' zbrodnia przeciwko ludzkcśei, a ci, którzy obwieszczone, leżą na sercu spoleczenst,:wa r~­
s:! jej winni, ponoszą za nią ciężką odpow·ie- syjskiego i otrzymały aprobatę sprzym1erzen-
ł · 1 „ co'w naszych. Cele te są. niezmienne teraz, tak <zw nosc. _ 

.. W Niemczech, męźovde stanu i prasa usi- samo, jak i dawniej. 
łuJ:.1 ralą odpowiedzialnmić zrzucić na na~, że- . "A jakżeż zapatrują się N~emcy na te n~~­
hy sie usprawiedliwić przed opinią publiczną świetsze dażenia narodu pols1nego? Od chw1h, 
k~aju; który zaczyna już rozumieć? ~ż naród iak ł:,lko Niemcom i Austro.;Węgrom udalo we­
niemieeki zostal oszukany przez mezhrzonych drzeć się do Polski, pośpieszyli się oni podzie­
dyplomatów, którzy chcieli w niego wmówić, lić pomiędzy sobą tę ~zęść P?lski, kt~:a do­
iż chwila urzeczywistnienia planów zaborczych tychczas nie była podzieloną. By osła_lnc. wra­
już nadeszła. Natomiast my i nasi .sprzymie- żenie, jakie ten no\vY zamach na spelmeme dą- .. 
rze11cy zostaliśmy uwikłani w tę WOJnę dla o- żeń polskich wywołał, uznali oni za konieczne 
brony naszych na:świętszych praw, a rękoj- spełnić któreś z podrzędniejszych życzeń lud­
mia naszego powodzenia leży \V lącznoś:'i z ności polskiej. Dlatego założony zostal uniwer­
naszymi sprzymierze1icami, w osiągniętej z sytet polski. Ale nie trzeba zapominać, że nie- . 
trudem jednom~·ślności, w ich Wj7Si1kach. p.odleglość Polski, która tutaj, z tej sa~11ej try".' · 

„Zastosowaliś:ny wszystkie środki, aby bmiv na rozkaz cesarza została obwieszczona 
rlo.:ść do celu. Nasi przedskc.~·:.idP-le .biorą, u- IH·i~ez ki<:.i'ow1ńka rządn cesarskiego, niesie ze 
<lzlal w naradach we Francyi i Anglii, na któ- sobą szkoly narodowe wszystkich stopni, nie 
rych poza politycznemi i mi1itarnemi sprawa- wyłączając uniwersytetu. . . . . 
mi, omawiane są także podstawy prz~·szlego „Nie należy zatem oczekiwać;· aby naród 
gospodarczego przymierza. Ważność tych polski za daną mu przez Niemców miskę socze­
spra w jest oczywista. Jeżeli sfo ma do czvnie- wicy zrezygnowal z rn(świętszych mu dążeń, 
;1ia z t'akim ,;rogie;n, jak Nie~rn~y, które. pod aby zamykał oczy przed nowym przez. Niem­
pozorem tradycyjnej przyjaźni staraiy się usy- có\v J)rzygotmvywanvm udskimn i, aby zapo:r.:1-
piać czujność sr:.siadów, gdy smr..e ostrzyły nial 0 swych braciad1 w Poznaniu, gdzie 
przeciw nim swój miecz, dobrze jest zmvczasu wszrstkit(pohkie ż: wlo1y są zadęcie niszczo­
ob,nyśleć środki, któreby zapobiegły pow-tó- ne, aby przypodobać się kolonistom niemiec­
rzeniu sic zdarzeft ostntniego półrocza. kim. Niemcy podobno, jak mówią, mają zmniar 

„Rząd niPmiecki stm:~1 si•~, podobnie jak wzamian .za .no•ve obietnice i irnvgina:cYjne u­
jegc generalovde upa_'aSą żołnierzy przed ata- stęp;;;twa zaci;::gnr6 do \';·o.iska kilkaset tysięcy 
kami, upajn1! także naród caly twierdzeniem, jż Polaków, aby d3li si;;: zahi~ać, jako lrnrm dla 
przeciwniey dążą do zupełnego zniszczenia armat, za tryumf gemumizmu. Nie chcę wie­
naroclu niemieckiego. Sprz:nnierzeni nigdy rz:,·ć, aby narócl, p:;:ze:ęty tak wysokiem poczu­
Eie mieli zamiaru zgładzenia 70-do-miliono- ciem narn:lowo·~'.'.iowem, który zaraz z poeząt~ 
\veg-o narodu. Inst:rnkt zachowa;vczy zmu2za kiem wn~ny poś:;ieszyl, aby połączyć się z Ro­
jednak do tego, n żeby tląż··Ii oni do położenia syanami, w cela urzecz,. wistnienia drogiego 
k1·esu egoizmo\vi Niem rów, ich rnborczym apo- każdemu Polakcn:vi uarodm....-ego iclealu, dal się 
tyłom, tnu znamiennym cechom Prus, hy wszy- do tego spowodować, aby p-ozwolił na przele­
stkie ofiary sprzymierzonych nie okazały się \vanie krv\'i dla tyranów Pdsld. 
dnrenmemi. Przechodz~c do stosunku z pa11.stwami 

,,Nasze przymierze nie pozbawia nikogo 
ze sprzymierzonych jego niezależności, tym­
czasem u wrogów, sprzymierzeni stają się wa­
salami Niemiec. Szczęśliwy ;jestem, że mogę 
tu wypowiedzieć mój szczery podziw dla ener­
gii i talentu Francyi, z jakiemi przygotowy­
wała ona zwycięstwa i które nie są mniejsze 
od powodzeń jej dzielnej armii. Przelana za 
wspólną sprawę krew, czyni nierozerwalnem 
przymierze, pomiędzy dwoma krajami. Szczęś­
liwy jestem, że mogę jeszcze raz zauważyć, iż 
skutki nieporozumień, które długo unosily się 
nad naszymi stosm1kami do Anglii, znikły o-

neutnilnemi, Sazon.o\V o-świadczrl: 
~,Są jeszcze po .tamtej stronie zatoki Bot­

nickiej ludzie, którzy żywią· do nas uprzedze­
nie i nieufność. Tymczasem jastiem jest, iż na­
tura sama przeznaczyła Rosyę i Szwecyę do te­
go, aby ż.yly ze s0bą w zgodzie i zbierały owoce 
wspólnych interesów gospodarczych. 

w roku ~1831 sw1~tych ~obow1ęzan: W PQlwjo~ 
wem zas lądowanm wo1sk ~ Salom~ach ńiellla 
najmniejszego wykroc~ema przeciw . pra'WU,;. 
Artykuł traktatu greckiego, zawartego w Lon~" 
dynie dnia 3 lutego 1830 roku daje każdeiull:" -
z trzech mocarstw opiekuńczych prawo Wysa. · -
dzania wojsk na greckim lądzie, - który salUe 
one wyzwolily, pod tym warunkiem, iż dwa in •. 
ne mocarstwa wyrażą na to swą zgodę. Prócz 
tego wojska zostały wysfane do S~lonik na zą. 
danie kierownika gabmetu greckiego, który W' 
tej udzielonej mu pomocy wi,dzial jedyny. śr ·. 
dek do wypełnienia przez Grecyę jej zobo 
zań wobec Serbii". . . 

Mówca wyraził się w ten sposób o czas 
poprzedzających rozpoczęcie ofenzywy bul 
skiaj: · - ~ 

Rzad serbski nie chcial przyjąć na sieb~' 
zobo~ią~ań za bratnią walkę w. chwiH; · 'gdy. 
Bulgarya koncentrowała swe W?Js~a. A1e ta 
wielkoduszność nie znalazla oddzw1ę1m w: Gre. 
cvi. Resztki armii serbskiej, które obecnie prze. 
.;iezione zostały na Korfu, · stanow~ą ··pewną 
rękojmię przyszłego od~ud~wa~1~ Serbii. 
T:i:agiczny ·1os nie oszczędził r?WJJ,~ez Czarnn. 
górza. By nie· być zmuszonym do' podp·· 
hańbiącego pokoju; król lV~kolaj op~ścil 
zabronił pozostałemu w mrn ks. Mirce .. 
dzić w jakiekolwiek układy_ z Aust~yą: U 
iż Serbia mogla być uratowaną1 gdyb~ at# 
mierzeńcom udało się pozyskać dla swej śpi:_~.> 
wy Bulgaryę, jest nie:izasad:iiony, gdyż naw,~~~ 
w tym wypadku koahcya m~. była~! prawdo~ 
podobnie w stanie oszczędzic Serbn katastro-
fy<I. • . 

Sazonow mówil wreszcie o rzekomych 
zamiarach Niemiec i Turcyi stworzenia olbrzy. 
miego niemiecko-muz1:łmańskie?o państwai 
wyraził się w następuJący sposob: 

„Politycy niemieccy, którzy knująi~ll · 
plan, zapominają o jednej rzeczy; a, mlltli 
cie o tern, że gdyby państwo bylo ukute 
mieckim młotem, nie mogłoby trwać 
dnego dnia. Do utrzymania_ swej egzyst 
brakowałoby mu najniezbędniejszej 
panowania na morzu, które na szczęści 
duje się w rękach naszego. sławetnego 
mierzeńca - Wielkiej Brytanii. Jak dlu 
sprawy stoją, kalifat berliński nie· będ 
graźal naszej egzystencyi. . · · · 

Prasa niomiocka o mowie Sazu~ 
TelegrtHr+ ·własny ,,G.!Jdz. l. · 

·· Berlin, 23 
Dzisieisze dzienniki omawiają 

jąco mowę• Sazonowa w Dumie. · 
„B. Z. am Mittag'" pisze: Sa;w11ow 

Dumie kamienie, zamiast chleba, w 
gdy Rosya stoi wobec l~tastrof~ ekon 
nei socYalnei i politycznej. Ph1Je on wt 
nr;'wd:zie ie§H chce na Niemcy zwalić · 
\yj~dzia~o§ć za wojnę, odpowi~dzialność, 
rej nikt bardziej nie może poi1osić, jak d 
mucya rosyjska. Izwolski, Hartwig, Sazo 
oto ~crójca dyplomatyczna, która celowo P .. · 
crotowvwala nauad. Izwolski mial racyę, gdy 
~azwt{l •voinę. ,:swoią". Mowa Sazonowa opar• 
ta jest głównie na kłamstwie i oszczerstwach 
i taka też musiała być, gdyż jed11:o. o/l~o slq. 
wo p~awdy spo•i.'odowaloby"zapadnięchf cale. 
go gmachu reto1·ycznego. Sazonow kłamafi 
twi~rdząc, że Rosy a pi'owadzJ ... wojn~,, ".WIKO · 
przeciwko Prusom, a nie przec1w,~o N1~łl!­
Klamal, inówią.c, o panbw~p.iu · N:rnmc():W;, 
snrzvmierie!icami i .przechV:$tawtając te~ 
ko Świetny kontrast jedność . wśró~ ko~ 
Inamal, twierdząc, o gwałtach . Niemco_ 
Belgii, Serbii _i Polsce. . Nig~y przedte~ 
gia, Serbia i Polska nie byly tak dob;zę 
njstiowane; jak teraz p·ri.ez Ni~mcow. ·: 
bezezelniejszem ze wszystkich jego kla. 
jest przedstawianie wylądowania wSalomk 
jako aktu „pokojowego" i jako respe:f{t~w 
praw Grecyi i k-oalicyi. . · · · .. ; ~ · . _ 

I statecznie. 
,;wojska włoskie pędzą przed sobą krok 

I za krokiem Austryaków, wspólnych naszych 
wrogów. Do pamiętnego zobowiązania z dn. 5 

„Ani Szwecya, sądząc ze słów jej mężów 
kierujących, nie dąży do rozszerzenia swych 
granic kosztem Finlandyi, ani teź my nie po­
żądamy ziemi naszych sąsiadow na północy. · 
Posiadamy wolny od lodó\v· na morzu Lodowa­
łem port na nasz,·m własnym terenie, ~( wy~ 
trwała praca inżynierów rosyjskich uczyni 
niebawem wszystko, · by za pomocą szyn po­
ląezyć ten port z ·sercem Rosyi. Nie w stronę 
krajów skandynawskich z\vraca się Rosya w 
ciągu całej swej historyi, ale w zupełnie i11ny1i1 
kierunku musi oua sobie szukać dostępu do o­
twartych mórz. 

„Lokal Anzeiger" pisze: Rzadko Iµe~y 
darzyło się, aby ktoś stojący na czel;. ~1e 
go państwa rezygnował . tak c~~ovnCie Z, 
tcwania jakichkolwiek dowodo_w ., uą 
twierdzenia, jak uczynił to ·saz;onow .. V:.· 
mowie w Dumie. Jakby niej przewo~a 

I si.ę W Ili ej zamiar po.różnienia rządu. ;me , 
. kiego z narodem niemieckim, Niem:i.e? .z N": 
sprzymierzeńcami, ·Niemiec ż Polakami 1 1

1 
·.·".-· 

I sierpnia przyłączyły się Włochy i ,Japonia i 
umowa, wyrażająca stanowczą wolę pięciu mo-

• carstw, by wspólnie jeno zawierać pokój, zo­
stała potlpjsaną 30 listopada 1915 r. w Londy-
nie. Można więc spodziewać się, iż wszystkie 
te bezsensowne sluchy o oddzielnie zawiera­
nym vokojn raz na zawsze uznane zostaną za 
bezpodstawne. 

„Smutne wieści dochodzą do nas z ehwi­
lo\vci zajętych przez wroga dzielnic. Widzicie, 
co się dzieje w Polsce, krainie naszego brat­
niego narodu, w bohaterskiej Belgii, w niesz­
częsnej Serbii. Panuje tam wszędzie niezmożo­
ny strach, połączony z nędzą. Wystarczy wspo-

. nmieć tu o niesłychanym przykładzie zamordo­
wania miss Cawell, ażeby ocenić życie w znaj­

! dujących się pod panowaniem niemieckiem 
a. dzieltiicach, na których spoczęła żelazna pięść 

„Rumunia utrzymuje nadal wybraną przez 
siebie neutralność. Państwa ezwórpo1~ozumie­
nia są jednak przekonane, iż Rumunia nie 
zdradzi swych wlasnyeh interesów i gdy wybi­
je godzina potrafi zaznaczyć swą wspólność na­
:rodową kosztem własnej krwi". 

Minister mówH następnie o wyprawie 11a 
Gallipoli i dowodził: 

„Zmiany w położeniu strategiczmem uczy­
niły. koniecznem wycofanie tm'ntejszych wojsk. 
Część icll wysłano do Salonik. Co się zaś tyczy 
lądowania oddziałów wo;)skowych; czwórporo­
~umienia w tern mieście i znaczenia, jakie te­
mu . faktowi przypisywano w Berlinie, zdaje 
l)ię, iż mogę zairważyć, że niemiecki kanclerz 

• • • 'MT S ia"-'' nnec z neutralny1m. Zamiar ten z go~.J . "· 
zany jest już dlatego · na niepowodzem~, ZEL 

. . me za· w tym celu używane są twrnrdzema, a · ;;_ 
cytowany ani jeden .dowóQ.. <. ,< . 

,, Vossische Zeitung" piSze: Ze ws-zy~tki 
ministrów i dyplomatów przeciwnego ~b 
Sazonow najmniej znaczy~ a. jego- ciasną 
wy nie rozświetla tak w dobrem jak t w . 
żadna wlasn·a myśl. Jakże~ _nieskończęn~ 
sko musi Sazonow oceniać żdolńość mysle 
Dumy jeżeli odważył się twierdzić, że Ro 
zestala . wciągnięta do wojny dla obrony· 
świętszych ffwych praw, jeżeli śmie p:i;z.ed 
wiać panslawistom i nacyorralistóm, Nie 
jako bmzycieli pokoiu. Niżej pod wzgłę~: 
retorycznym nie' mcżna upaść, jak ucz~rril 
Sazonow, k.tóry bez .zna,iomości stosunkoW 
§lado'\al glosr angielskie. 



R tt d Telegram własny „Godz. PoL ~. 
o er łlm, 23 lutego. · · L d 9 3 lut . '.fi 

waniem podróży n8 ibrojnycb. okrętach wojen­
nych państw wojujących. 

A~ Pag~t jest w drod1.e do Rosyi, I . . . . ~ . 0~ yn, .., ęg • 
az~by· eesanO\\'i Mikola·o ,· Według domesienia Bmra Reutera z Sa;. Telegram własny „Godz. Pot". 

i~~~1-~ra w imieniu króla Anglii lai;k~ mar!~~ lonik, au.dyencyi Sarraila u króla w Atenaclł I 
,Olneg,o. ~ l przypisują Wielką wag~ ponieważ pociągnie · Londyn, 23 lutego. 

ona . za sobą zmianę stanowiska · koillicyf. Biuro Reutera donosi o zatopieniu parow-

i względem Grecyi. Publiczność ma naogó!·, wr. · ... a-. ca angiel.Ękiego ,,Dingle". Uratowano podobno 
żen.ie~ ze wkrótee koalicya poweźmie doniosle tylko jednego ez!owieka. 

Telegram wfosny „Godz. :Pol.'<. 
Berlin, 23 lutego. 

,.Neues Wiener Journal'' donosi z Petem. 
bttrga: Riad ro!yiski postanowił nie ogłaszać 
listy poległych oficerów armii kaukaskiej. Po­
ltanowfenie nastąpiło wskutek tego,. ie nieda-. 
wno ~eyst~ie ~owa~niejsze dzienniki peters. 
lmrskie zarrneśc1ly wiadomości o olbrzvmich 
ltrataeh w oficerach na froncie kaukaski~. 

Telegram własny „Godz. Pol.". 
Londyn, 23 lutego. 

nDaily TeiegraphH donosi, że konferencya 
wiiędzyparlamenta:rna państw koalicyi która 
miała odbyć się w Paryiu 6 - . 8 marea: zosta­
ła odłoiona do 27-29 marea, ponieważ przed­
stawiciele rosyjscy nie mogU przyb}ć do Pary­
ła. Konferencya ma obradować nad sprawami 
ha~dlu i ~ostmków.kupieckich w okresie po-­
WOJennym. 

wam 11 uctBizio. 

decyzye odnośnie do Grecy! i Rumunii. 

Złitrzołony Znunołin. 
Telegram własny 1,Godz. Pol.ł<. 

Paryź, 23 lutego. 

Agencys. Havasa donosi z Bar le Due: 
zeppelin, postrzelony wezorai o godz. S..ej wi~ 
ezorem szybował z prz;:gaszonemi światłami 
na wysokości 1800 do 2000 metrów i walczył 
z wichrem; gdy zbliż" I się na odlegtość s:trza­
Iu, rozpoczęto ostrzeliwanie. Płonący granat' 
przedziurawił powlokę balonu i utknął w niej. 
Ogień obiąl cały sterowiec~ którego kontur za­
rysował się jasno na ciemnem tle nie'Ja. ]ła­
lon plonąl, przyczem nie byto słychać eksplo-. 
:zyi, a następnie i:acz'ąl powolnie opadać o­
świetlony plonąeemi ka.walkami powłoki, któ­
re kolejno odpadały. Gdy Zeppelin spadl na 
ziemię, eksplodowały wiezione przezeń bom-

' by. Tłum za.stal na mieiscu już tylko bez­
kształtne szczątkL 

W surawin ogłndzsnia HioTiec. 
Telegram własny nGodz. Pol!'. 

Londyn, 23 lutego. 

łtak luillikńw anstrJa&kiGb. 
Telegram własny „Godz. Poi.i•. 

. Berlin, 23 lutego, 
Wojenna kwatera prasowa donosi, że ta 

sama eskadra latawców, która przed kilkoma 
dniami odwiedziła Medyolan, poszJbowala po­
nownie w dolinę Lombardyi i przeleciała bez 
przeszkód ponad włoskiemi bateryami ochron­
nemi, nad pozycye górskie jeziora Garda. 
Bombard-0wala ona ważne zakłady fabryczne 
miast Lombardyi, sluż;ące do celów militar­
nych, szczególnie zaś lotnisko i zabudowania, 
portowe w Desanzanos; dwa dwuplatowce 
dotarły w celach wywiadowczych do Medyola­
nu i powróciły szczęśliwie, jak zresztą wszy. 
stkie inne aparaty. Doniesienia dzienników 
wloskieh, opisują.ce ten fakt, są bardzo poskre· 
ślane przez cenzurę. Prasa medyolańska 
stwierdZa., że sygnalizac-rn tym razem funkcyo­
nowala prawidłowo. Właściwy atak skiero­
wano na Desenzanos, Salo, TrezŻo d'Adda i 
Brescia, gdzie kilka osób poległo i odniosło 
rany. 

W Bostorzo.· 
Telegram własny „Godz. Pol.". W dalszym ciągu rozpraw w izbie wyż- • Telegram własny ,,Godz. Pol.". 

Berlin, 23 lutego. szei Lord Lansdowne oświadczył, ie polityka., 
„ Vossisehe Zeitung" pisze; Zdobycie po- która ma na celu niedopuszczenie zapasów źy­

sycyi francuskiej na. wschód od Souehez, 0 wncś:>i do Niemiec, będzie nadal prowadzona 
e~em doniósł wczorajszy komunikat sztabu ge- z ealą bezwz~1ędnośtią, nieza1eżnie od prze­
neralnego. ma pewien zwią1ek z pneprowa- szkód, na jakie może natrafić. Blędnem jest 
dzoną przez armię niemiecką z pod Artois, po-" mniemanie, jakoby coraz bardziej wzrasta! do­
myślną ołenzywą. poił koniec styeznia i w po- wóz do Niemiec za pośrednictwem państw ne­
eiątkaeh lutego. Zajęta. we1oraj okolica na pół· utralnych. Przeciwnie, angielskie ~odki za­
noe tworzy przedłużenie linij zdobytych w o- pobiegawcze wywolaly widoczne zmniejsz;enie 
sta.tnieh csasaeh. I tym ruem e.hodziło głównie . owego dowozu. Zaobserwowano to szezegól-
o to, ażeby wydrzeć przeeiwnikowi resztki po- nie w stosunku do bawelny, oraz do handlu 
~yeyi, zdobytej przez niego podczas o!enzywy olejami. Podobnid wwóz towarów do państw 
jesiennej. Na wschód od Sonehez, którego rui~ neutralnych, posiadających wartość wojskową 
ny ewakuowano 26 września, walki trwały do nie jest o wiele wyższy od ilośd, jaka jest tym 
4 października i zakończyły się naszym kontr- państwom niezbędna do wlasneg„ użytku. 
atałdeJll W ~eh,. Francuzów Po'ZOStalo ied­
nk jt\s:we 1iłeWitt1Jde W1glne, ktłre weffraj 
eiłzys\aH. Da.lei n połutbtie osiągnifm ma­
esne poleps1enie stanu frontu niemieckiego, 
p~bnie jak pod~ operacyj dawniejuyeh. 
'\'\ mtlankowane wzgóne przedstawiało macz. 
ną wartość strategicsną z tego względu, ie leiy 
na wschód od wyiyn Loretto w okolicy :niemal 
Hpelnie płaskiej j nie posiadającej ia.dnyeh 
l'f')'nioslośei naturalnych. Odbieie tej po~yeyi 
przedstawia dla nas wielką wartośe, a dla nie­
pr:zyjaeiela jest poważną stratą, któr~ boleśnie 
ode.uje. 

W &zarnouórn i Albenil 
Telegram wlasny „Godz. Pol.". 

Berlin„ 23 lutego. 

~~erlinar Tageblatt" pisze: Gdy w Czar­
nogórzu władze miejscowe do'Drowolnie dopo­
magają władzom okupacyjnym austryackim w 
zaprowadzaniu w kraju wycieńczonym wojną 
ładu :i spokoju, jednocześnie armia austryacka 
aperująca. w Albanii ch!gle jeszcze musi o~ 
czyszczać dzikie i niemal niedostępne okolice 
górskie z ukrytych tam wrogów. Za wyjąt­
kiem Duraiw w Albanii p6lnoc-nej at do rze­
ki Skurbi i Elbassan rozgromiono bandy zbó­
ieekie i maruderów rozproszonych oddziałów. 
Takte na wschód od Unii ciągnącej się pomię­
dzy !~nrem Terbuss a rzeką Semeni Austrya­
cy stali się panami poloten:ia i trzymają w 
szachu bun:Uwe elementr. Pomiędzy dolny~ 
mi dopływami rzek Skumbi i Semeni przeby­
wają s~ttte pojedyńcze band:·, które uczynio~ 
no niasz'kodliwemL Ponieważ przrwie wszy­
stkie drogi nie na.dają się niemal wcale do 
ut)iku, przeto sprowadzenie dział będzie v.-y­
magalo wielkiego nakladu czasu i pracy. 

hJa a iDailGJl 
Telegram wlasny ~Godz. Pol."„ 

Londyn„ 23 lutego. 

Telegram własny „Godz. Pol.". 
Londyn, 23 lutego. 

'1Daily Telegraph" dowiaduje się, że we­
dług wszelkiego prawdopodobie:ństwa najbliż­
szy budżet będzie zawiera! nowe eta wwozowe. 

hntta a 1ań&twa untralDB. 
Telegrmn własny ;,Godz. Pol". 

Londyn, 23 lutego. 

W izbie wyższej postawił lord Sydenham 
wniosek, w którym żędal, by zgodnie z pra­
wem narodów i uzasadnionemi pretensyami 
państw neutralnych, robiono skuteczniejszy 
użytek z floty koalicyi, aby przeszkodzić ptte­
dnstawaniu się zapasów do krajów nieprzyją­
clel3kich. Wnioskodawca powtórzył twierdze­
nie, w sprawie przywozu tego przez neutral­
nych przekraczającego zwykłą miarę. Natu­
ralnie, móglby conajwyźej żądać aby prze­
puszczane byly przedmioty potrzebne dla nich 
samyeh. W mocy Anglii leży przyśpieszyć kir 
niee wojny przez zastosowru:ile swej floty. 
Lord LansdO'\\"ne usiłował w mowie swej udo­
wodnić skuteezność blokady i stawal w obro­
nie polityki rządu. Naleiy jednak lada dzień 
oezeltiw.ać, że Anglia może zamknąć hermety­
cznie wszystkie krnaly, przez które dostać się 
mogą towary do Niemiec. Jest to jednak cięż­
kie zadanie. Najwięk~za trudność wylania się 
z obowiązku Angli~ aby stosować wobec neu­
tralnych lagodni: postępowanie. Skoro jednak 
Anglia pod tym względem okazala calą ży­
czliw-0ść, może zwrócić się do neutralnych i 
wyjaśnić im z calą silą, ie Anglia, jako naród 
walczy o swą egzystencyę i broni wielkiej 
sprawy, która jest także sprawą neutralnych. 
Dalsze rozprawy odroczono. 

Telegram własny ,,Godz. Pol.u. 
Amsterdam, 23 lutego. 

Londyn, 23 lutego. 
„ Times" donosi z Salonik, źe angielska 

lódź podwodna, która wczoraj wtargnęla do 
Bosforu, torpedowała dawniejszy holownik 
francuski „Rhone", który obecnie zwie się 
„Dolma Bagtsze", oraz 6 tureckich żaglowców 
z amunicyą. 

U WJbrznia Mnłęj Azyi, 
Telegram wlasny „Godz. Pol.". 

Londyn, 23 lutego. 
,,Daily Mail~' donosi z Aten pod datą 19 

b. m„ że okręty koalic.yi ostrzeliwały regular­
nie różne punkty wybrzeża Malej Azyi, a mia­
nowicie we!ście do zatoki smyrneńskiej. 29-go 
stycznia Francuzi zaatakowali Amelitki, na­
przeciw Kastellorlzo, na zachód od zatoki Ada­
lia. Walka trwala 10 godzin. 28, 29 i 30 stycz­
nia ostrzeliwano Ef ez. 

Telegram wlasny ,,Godz. Pol."'. 
Berlin, 23 lutego. 

Gazeta „Ikdam"' donosi, ż.e liczba wojsk 
angielskich okrążonych i obleganych w Kut el 
Amara przez armię turecką wynosi 16,000 
ludzi. 

Wia~omości wojonno. 
W snrawi1 zdobycia Erzorumn. 

Do ,J3erliner Tageblattu" donoszą z Rot­
terdamu, że z doniesień petersburskich wyni­
ka, iż główną przyczyną zdobycia Erzerumu 
była wf elka przewaga liczebna po stronie Ro­
syan. Pewna liczba pułków syberyjskich zdo­
łała do;konać ruchu okrążającego, atakując 
twierdzę z zachodu, gdy tymczasem wszystkie 
forty byly przeznaczone do obrony od wscho­
du. Ruch ten oczywiście zaskoczy! Turków 
nieoczekiwanie. Gdy poczęli przygotowywać 
się do odparcia ataku, bylo już wlaśeiwie za­
późno. Rosyanie, wobec skalistości terenu, mo­
gli jedynie sprowadzić wyłącznie prawie ar­
tyleryę górską i byli zmuszeni zdobvwać ioriv 
nieo?1al bez przygotowania arlyl~ryjskieg;. 
Pomeważ w doniesieniach petersburskich jest 
mową o zaciekłych kontratakach Turków,.prze­
to straty rosyjskie muszą być też poważne. 
Zrana 16 lutego Turcy bronili się rozpaczli­
wie. W końeu byli jednak zrr:uszeni uledz prze­
mocy. Zdaje się, że większość garnizonu uszla, 
jednilie zdobycz artyleryjska jest znaczna, 
chociaż nie potwierdzono podanej pierwotnie 
liezby dział, która miała wynosić 1042. W ro;. 
syjskieh doniesieniach urzędowych wogóle 
iest mowa tylko o 240 dzialach, które dotych~ 
ez.as przeliczono. 

Boi anuinl&cy w Me10Jotamii. 

sir Percy Lake. Sir Percy Lake urodził się w 
r. 1855, w 18 roku eyeia w randze porucznika 
wstąpił do 59 pułku piechoty, lecz nasti:>pnie 
większą część swej służby odbył przy sztabie 
generalnym i w wyższej adjutanturze. Gene­
ral bral udział w pochodzie do _'\fganistauu i 
w dolinę Nilu. 

Szczególnie zaznaczają jego dzialalność w 
Kornisyi, która pod przewodnictwem lorda 
Wantage miała określić długotrwałość służby 
wojskowej. Z pośród innych jego godności ~"Y­
mienić jeszcze należy odkomenderowanie go 
do Kanadv w charakterze nadkwatermistrza 
tamtejsze{ milicyi w latach 1893 do 1898; byl 
następnie nadkwatermistrzem w Anglii w cią­
gu pięciu lat, szefem sztabu II korpusu, szefem 
sztabu w Kanadzie; inspektorem generalnym 
tamie, komendantem dvwizYi w Ind,·ach i 
wreszcie szefem sztabu ~rmi.i indyjskiej. 

General Charles Townshend, który do· 
w-odzil wojskami podczas niefortunnej ofen­
zywy na Bagdad, a obecnie został zamknięty 
w Kut el Amara, wslawil się jako porucznik 
podczas obrony fortu Tszitral na granicy in­
dyjskiej w r. 18!18. Liczy obecnie 54 lata i 
szybko zrobił karyerę. Uchodzi za oficera bie­
głego w sprawach teoretycznych, a oddawal 
się szczególnie studyom nad epoką napoleoń­
ską. Czasopisma angielskie sławią go również 
jako doskonałego znawcę wojska niemiec­
kiego. 

Spokól w CzcrniowcaGb. 
Organ madziarski „Pesti Naplo" donosi z 

Czerniowiec, że nikt nie obawia się tam już 
ewentualnego wznowienia ataków rosyjskich. 
Najlepiej świadczy o tern fakt, że zostal wla· 
śnie w tych dniach otwarty uniwersytet czer­
niowiecki, z którego podczas wojny czynny 
byl tylko jedyny wydział teologiczny. Obecnie 
wznowione zostaną regularne wykłady na wy„ 
działach filozofieznyni i prmvniczym. Rozpo­
częcie letniego semestru nastąpi najpóźniej 1 
kwietnia. Większa część profesorów i docen­
tów przybyła już z Wiednia, gdzie dotąd bae 
wiła, dei stolicy Buko\viny, (WAT.). 

Rastęuca tronu \łabidoddin. 
Donoszą z Konstantynopola: Parłam.en\ 

przyjął 21 lutego listę cywilną domu cesarskie­
go. Apanaże zmarłego księcia Iseddina po-­
dzielono pomiędzy jego dzieci i żonę. Księciu 
W ahideddinowi jako wielkiemu księciu przy­
znano apanaże w wysokości dwóch milionów 
czterystu. tysięcy piastrów, uznając go tem sa­
mem za następcę tronu. 

Xorbowio na Korfu. 
Według doniesienia "Temps'a" na Korfu 

wysadzono niedawno resztki żołnierzy serbs· 
kich} którzy zbiegli z Albanii. Organizacyą woj­
ska serbskiego kieruje z wielkim zapałem ge­
nerał francuski Mondesir. Transportowanie 
Serbów na Korfu wskutek energicznej dzialal­
nrści austryacko-węgierskich lodzi podwod· 
nych, bylo połączone z. wielldemi niebez. 
pieczeństwami. Naslępca tronu, książę Ale­
ksander, podejmował oficerów misyi fran 
cuskiej; którym przy okazyi wyraził żywa 
wdzięczność za poniesione trudy. 

Ostatnio tolo~ramJ. 
Krytyka lrłandGDków. 

Telegram własny „Godz. Pol.". 

Londyn, 23 lutego. 
W angielskiej Izbie niższej nacyonalista 

irlandzki Lynch wystąpił ze ~namienną mową, 
w której stwierdzil, że państwo nie jest pro 
wadzone przez mężów, którzy mieliby kwali· 
fikacyę do tego w tak poważnych czasach. 
Grey był przed wojną wielkiem Iiiepowodze 
niem, obecnie iest on wielką nieudolnością. 
mtschener stal się również monumentalnem 
niepowodzeniem, ·a jego reputacya byla zaw· 
sze sztuczną. Jest to najnieszczęśliwszy czło­
wiek, jakiego naród mógł sobie wybra~ blę­
dy jego są olbrzymie, pomyślny wynik nil' 
jest po stronie koalicji, lecz po s~ronie Nie· 
miec, gdyż stanowisko ich jest silniejsze i bar . 
dziej umocnione, aniżeli w miesiP-c po bitwie 
nad Marną. Należy zaniechać myśli wyglodze 
nia N~emców, lub ekonomicznego pokonanifi 
ich. · 

PrZJGzYDa zuonn Tootok" sa. 
Telegram własny ,JGodz. Pol.'(. 

Ateny, 23 lutego. 

,,Agence d'Athenes" zaprzecza wiadomo. 

„Associated. Pr.esse« donosi z Aten, że au· 
dyencya Sarrail'a u króla trwała godzinę. Król 
oznajmił następnie pl'Z&dstawicielowi ,,.Asso. 
ciated Presse", ie jest bardzo zadowcl.ony z 
vtyniku rozmowy; ieat :J?ftekooany:;: te będzie 
ona pierwszym krokiem. dG ~ęcl.a trndno-­
ści pomiędzy Green a koaUeyęzi d& razwiąza~ 
nia wielu niepewnośei i starć. I{r61 })'Cłwieddat 
Sarrailnwi, podobnie jak Kiteheaem'Wi . i Co­
chinowi1 ie koalicya nigdy nie l'Niałi pq~br 
obawiać si~ wrogiei akcyi ze stronjr·~ ~ 
kie.i -

„Times.fi dowiaduje się z Waszyngtonu, że 
podczas ostatniei koniereneyi w Białym Domu 
omówiono wiele spraw. W czasie obrad, w któ­
rych brali udział - prezydent WilsoĄ prezes 
senatu i wielu wplywowych . przywódców 
stropniclW, wyrażono różne ;iapatrywania, po­
między innemi powiedziano, ie prezydentowi 
będzie kongres na rękę choćby z tilgo względu, 
t.e b~tie mógł zrzucie z siebie odpowiedziaJ... 
B~ m postanowienie, moeą którego. miano o.. 

· ··~ Gbywateli ameryluuisklch przed odby-

Londyńskie kola miarodajne uważają po· ś~i pow!arzanej przez wszystkie pi:;ma zagra• 
łożenie angielskiego korpusu ekspedycyjnego mczne, iakoby były prezes ministrów Theoto-. 
w Mewpotamii m tak poważne, ie dowództwo 1is mial: umrzeć skutkiem otrucia. u~awnio­
naezelne powierzono dot3·ehezasowerru c;„efo-

1
. no jedynie iż zmarl na zakażn~ Uilluei{zę. 

v.'1 sztabu armii indyJskiej, lrtórvm iest generał „ 
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(1aJendarzvry_~. 
n z i ś: Sergiusza M, 
Jutr o: Macieja Ap. 

Zebranie. 
Jutro na<izwyczajue ogólne zebranie czlonków 

Stow. pracownil{óW notaryatu. 

Koncert. 
Sala kon1·rrtuwa. D z i ś koncert dobroczynny na 

roz<luwnidwo mleka. 

Whlo\lriska. 
Tt:atr Pohki. Dziś „Czaple pióro" Nicodemiego 

(o"1tatni wysli,'P Przybylko-Potockie.i). 

ilnia :!4 r. 1804. 

1831. 

1863. 

Rocznice. 
Pierw;;zv konsul Nupo1con Bona­
parte "~ydaje dekret w sprawie 
dnbze!J.o uzupełniania legionów 
polskich. - -
Pierwszv dzień hifwy pod Bi~lo­
lelrn: '~i'neral Krnkowiccki po­
,,~sfrzyn7uje Szachowskoja od po­
ląezenia ;:;i~ z Dybiczem. 
Bitwa pod l\lalogost:ezą; Langie­
wicz, polnezywszy się z Jeziorań­
skim, potyka si12 pomyślnie z l\:Io­
slrnlmni. 

rcnika łóDzka. 
Tyfus plamisty słabnie. 

DziQki energicznym środkom, przed­
s1ęwzi~tym przez Delegacyę zdrowotności, 
statystyka chorych na tyfus plamisty wyka­
:mje znaczny spadek. Wszyscy chorzy znaj­
duj{! się w szpitalu, krewni izolowani, rze­
czy poddano dezynfekcyi. Lekarze spodzie­
wa.i;) się, że w niedługim czasie epidemia ta 
ustanie, podobnie jak ospa. 

Przymuscnve kąpiele ludowe. 
świeżo zorganizowana Sekcya kąpieli lu­

dowych, której kierownictwo spoczywa w rę­
kaeh radnego p. \Vinnkldego, krząta się ŻY\VO 
około urzeczywistnienia celów, objętych pro­
gramem tej uowej instytncyi. Wynajęto już na 
ten cel zakład k:wielowy Beutlera przy ulicy 
Głównej, gdzie ustawiony będzie lrncioł dla 
dezynfekcyi odzieży kąpiących się, a nieza­
leżnie od tego aparat odwszawiający. Przy za­
kładzie zostanie urządzona duża poczekalnia. 
Prócz powyższego wynajęto jeszeze jeden za­
kład kąpielowy przy zbiegu ulic Wolborskiej 
i Północnej. Zal\lad ten będzie przebudowany 
i urządzony według wymagań hygieny. 

KąpielH bQdą przymusowe dla osób, o­
trzynrnjącycll wsparcia z dzielnic, odwiedza­
j~cych tanie kuchnie, herbaciarnie etc. 

Hohi się coś w tym kierunku i dla dzieci 
szkolnvch. W tvch dniach odbedzie sie narada 
w tej ·sprawie ·członków Delegacyi szlrnlnej z 
p. Winnickim. Po za tem niektórzy kierowni­
cy szkól początkowych z własnej inicyaty\vy 
ułatwiaj:~ dzieciom szlrnlnym kąpiel. 

Z Tow. Krmlyto,vego :m. Lodzi. 

We wtorek odbyło się wsp6lne posiedze­
nie lrnmisyi obywatelskiej łącznie z władzami 
Tow. kredytowego m. Łodzi. Czlonko\vie Ko­
misyi zdali relacyę z przebiegu dotychczaso­
wych układów ze stowarzyszonymi. Z ulda­
dów powyższyr.h wynika, że Trlwarzyshvo mo­
że liezyó na częściowe splaty od wielu stowa­
r?:yszeń. którzy już \vplacaj:~ swe zobowiąza­
nia. Do kroków represyjnych narazie nie do­
clwdzi, ponieważ większość stowarzyszonych 
po okreBleniu ich możnogci platnirzej przez 
komisyę obywatelslu~ stara się uregulować 
zaleglośei w <lrodze poluhow1rnj. 

Pewien okrciilony cyfrowo rezultat wspól­
pracy komisyi obywatelskiej z Tow. kredyto­
wem okaże się już okola 1 maja, czyli za dwa 
miesiące. 

Z Mdzkiego ofldziału Gł. Rady opickui1ezej. 

Wczoraj w Domu Ludowym przy u1. Prze­
jnzd Nr. 34, odbyło się posiedzenie Komisyi 
międzywydziałowej przy trzech Stowarzysze­
niach robotników chrześ~i.ian, oraz Resursie 
rzemieślniczej chrześeijańskiej, celem wybra­
nia delegata od robotników do łódzkiego od­
działu G.R.0. \Vylmmy został 11 gl. p. A. Har­
rnsz, pracownik biurowy z fabryki Tow. Akc. 
J. K. Poznai1skiego, członek Stow. robotników 
chrześci,ian. 

Największą z kolei liczbę głosów otrzymał 
p. Antoszkiewicz, robotnik, czlonek Stowarzy­
szenia r')hotników i robotnic przem;rsłu ·wlók­
nisteg<::i 1,Praca". 

Sprzedaż ziemniaków. 
Z dniem wczorajszym oddzial sprzedaży 

ziemniaków przy Delegaeyi zaprowiantowa­
nia n1iasta przystąpił do sprzedaży ziemnia­
ków właścicielom sklepów spoży~czych deta­
licinych, w ilości od 15 do 25 korcy na sklep, 

GODZINA POLSKI. 

przy ustanowieniu najwyż~zej ceny sprzeda­
żnej na 6 marek 50 fon. za korzec. 

Ze Stowarzyszenia hamllowców polskich. 

Na posierlzeniu ·w dnin 21 b. m. wybrani przez 
ogólne :zehranie czlonlrnwie zarządu i ich zastępcy 
p~dzieliii między sobą mandaty. Na prezesa zarzą­
du powołano jednog1ośnie p. Leona Chwalbińskie­
go, na vice~prezesa i przewodniczącego wydzialu o­
swiatowego p. Antoniego Michałowskiego. Sekreta­
rrnm z:.m:ndu został p. Stefan Naruszkiewicz, a 
slmrbnikie~1 StmYarzyszenia p. Czesław Wojcie­
chowski. Czvnnośei buchalteryjne objął ponownie 
p. Stanisla\; ,Jai•oszy11ski. Na gospodarza powoła­
no p. Apolinarego Jagcdzh'iskiego, doda.iąc mu do 
pomocy p. Adolfa Słomskiego. 

Wydział jednania członków jak również dalsze 
kierownictwo kursów handlowych objął p. Ceza~ 

ryusz Borysławski. 
Sekcyę drobnego hanclln prowadzi w dalszym 

ciągu p. Stanislaw Miszewski a wydzial rekomen­
dacyi praey p. Eugeniusz Kulej. Przewodniczącym 
sekcyi właścicieli firm jest p. Jan Nowosielski. 

Z zastępców członków iarządu objął p. Edward 
Hi1szer bibliotekę, p. Jan Wawrzynlmwski wspól­
nie z p. Bole;:,lawem E:otkow::kim, zarząd taniej 
lmchni, p. Czesław Dybczyński wydział dochodów 
niestdych, \Vreszcie p. Franciszek Waszkiewicz wy­
dziel lekarski; p ,Tan Kowalski jest zastępcą skarb­
nika, a p. Władysław Penczak został na razie bez 
mandatu. Pocciedzenia zarządu będą się odbywać 

co środQ o godz. 8 wieczorem. 

Z opieki ]HUarialn. i1rzy kościele św. Józefa. 
Sfaraniem opieki parafialnei przy koście­

le św .• Józefa założono trzy ochrony dziecięce. 
W pierwszej, przy ul. Targo\vej 5, znajd11 · · 
prz~ tulek 150 dzieci, w drugiej, przy ul. ' 
wadzkiej 52, - 100 dzieci, oraz 300 w trzee. 
przy ul. Szkolnej 34, Tania kuchnia opieki 
przy ul. Promyka 42, na Kozinach, wydaje 
dziennie z górą 250 obiadów, w tem 60 bez­
płatnych. 

W dniu l marca opieka otwiera nową 
fonia kuchnie ludo\va w Brusie, oraz czwartą 
odll'~nke dzi~cieca a'ia 60 biednvch dzieci. 
środki n'iateryali·rn· dla swych urządzeń czerpie 
tu instytucya z ofiarności publicznej członków 
parafian. Pozatem panie z opieki roztaczają 
nader szeroką, akcyę niesienia pomocy bied­
nym współparafianom, a głównie zaopatrują 

naj\vięcej potrzebujących w mydlo, trepki, oraz 
bieliznę. Kierownictwo opieki spoczywa w rę­
ku ks. proboszcza Sienickiego, członkami o­
pieki są pp.: St. Wołczyński, Wąsowski i Zi­
mowski, oraz panie Jmmasowa, Kaczyńska, 
Nowicka i I<affanke. 

Obecnie Opieka poczyniła znaczne zamó­
wienia na dostawę ziemniaków, z których kil­
kanaś~ie wagonów ,iest .iui w drodze. Jeden 
\Vagon już nadszedł i ziemniaki rozdzielone 
zostały pomiędzy orhronki i kuchnię; następne 
transpOi ty zostaną rozsprzedane po cenie ko­
sztu pomiędzy biedm1 ludność parafii. 

Przekształcenie szkoły rze.miosł. 
W sprawie przekształcenia szkoły rze­

mi('sł przy chrz. Tow. dobroczynności odbylo 
si!Z \V poniedziałek speeyalne posiedzenie 
ezłonków komitetu tej szkoly. Uczelnia ta 
składa się z jednoklasowej szkoly początko­
,,·ej i klas n~emieślnicz~rch. Wychodząc z za­
łożenia, że, o ile szkola początkowa byla nie­
zhędną, gdy Łódź odczuwała brak szkól ele­
mentarnych, o tyle dziś, gdy brak ten został 
zażegnany, komitet jest zdania, iż wystarczy 
utrzymywanie tylko klas rzemiEślniczych, jed­
noklasówkę zaś ogólno-ksztalcącą, należy ska­
sować. ,Jednocześnie komitet przystępuje do o· 
pracowania nowego programu szkoly rzerniosl. 

Kursy wieczo1·owe. 

Na kursach ·wieczorowych przy szkole ludowej 
(Paiiska 58) są jeszcze miejsca wolne. Zapisy 
przyjmo1,vaue są otl godz. 5 do 7 pp. Mogą się zgła­
szać kobiety i mężczyźni analfabeci, oraz kandyda­
ci na oddziały wyższe. Lekcye odbywają się o godz. 
5-7 wierz. 

Z Tow. śpiewaczego im. ,,Moniuszki". 

\V dniu 7 marea roku bież. staraniem Tow. 
~piewaczego im. „Moniuszki" urządzony zostanie 
wieczór slowa i pieśni w Domu Ludowym Stow. 
robotników chi·ześcijan przy ui. Przejazd 34. Zjedno­
czone chó1·y wraz z orkiestrą liczyć będą z górą 
160 głosów. Odegnme zostaną prócz tego dwie 
sztuki jednoakto,ve „Piosnka wujaszka" i :,Janek 
z pod 9jcowa". 

Koncert Bronisława Hubermana. 

Dnia 1 marca r. b„ w sali koncertowej przy ul. 
Dzfolnej 18, odbędzie się koncert Bronisława Huber­
mana ze współudziałem wiedeńskiego pianisty Leo­
polda Spielmana. Będzie to z kolei trzeci z cyklu 
wielkich koncertów, mządzanych w Warszawie i 
Łodzi przez dyrekcyę koncertową Jul. Sachsa w 
Berlinie. 

Oszuści. W bramie i na schodaeh domu przy 
ul. Zachodniej, gdzie mieści się lombard akcyjny, 
grasuje banda wyzyskiwaczy. Należy do n:iej kobie­
ta i dwóch czy trzech mężczyzn. Kobieta ma do 
sprzedania wrzekomo złote przedmioty, za które 

J w lombardzie mało dają, a potrz.eba zmusza ją do 
niezwloczn„ego ich spieniężenia. W spólnicy gra~ą 

I mlę nabywców lub „naganiaczy" ·do kupna. Zby-

tecznem dodawać, że przedmioty zbywane przed­
stawiają wartość parogroszową. 

Nagły skon. W herbaci~rni yrzy u~. Rokici;J.ski~j 
w.slabla nagle z wyczerpama. ;:,0-Ie~ma Stan!sla"'.a 
Fijałkowsk-i. Odwieziono Ją do szpitala, gd.z1e, me 
odo;:yskawszy przytomności. z marla. . . . . . 

ży-wa pocht:tlnia. Przy ul. D~~\vnowsk:eJ 8, 
Perla Golbel'g, córka kupca, pr~yb11zywszy s1_ę ~a­
nadto do pieca, została ogarmęta przez vlonueme. 
Na ratunek ,ieJ rzuciła się staruszl~a~ Ruchla Bendos, 
na której również zajęła się odzrnz. Per~ę. q-. opa­
trzył lekarz Pogotowia. Stan jej bardzo c1ęzk1. Ben-
desowej oparzenia :::ą lekkie. 

OBWIESZCZENIE. 

W ostatnich czasach niejednokrotnie zau­
ważono przekroczenia § 4 rozporządzenia wy­
konawczego do rozporządzenia poli~yjnego, ty: 
czącego się zaprowiantowania miasta Lodzi 
chlebem, z dnia 1 czerwca 1915 roku. 

Postanawiam zatem: 
1. Głowy rodzin, oh'zymujące karty legity­

macvine na chleb, a na zasadzie takowych i 
kartk"i chlebowe, są obowiązani o każdej zmia­
nie zaszłej w ich rodzinach, natychmiast za­
meldować w miejscu wydawania kartek chle­
bowych, należącego do Komitetu rozdziału 
chleba i maki. 

2. Do p"odobnego piśrniennego zameldowa-
nia sa również właściciele domów lub ich od­
powied7ialni rządcowie obowiązani. . , 

Przekroczenia niniejszych przep1sow będą 
stosownie do § 7 rozporządzenia policvjnego z 
dnia 1 czerwca 1915 r. grzywną do 5,000 rb., 
lub też więzieniem albo aresztem do 6 miesię­
cy karane. 

Łódź, dnia 24 lutego 1916 r. 

Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi 
w zast. 

von Zitze·witz. 

ROZPORZĄDZENIE POLICYT.NE. 

§ 1. 

Odmieniając swoje rozporządzenie policyj­
ne o cenach maksymalnych z dnia 1 lutego 
1916 r. ustanawiam podaną w § 1, cyfra II te­
goż rozpo1ządzenia, maksymalną cenę na kar-
tofle jak następuje: · 

Nailepsze wybierane kartoile jadalne w 
calym obwodzie zarządzającym Cesarsko-Nie­
mieckiego· Prezydyum Policyi w mieśde Lodzi 
po 3,25 mar. - 2,16 rb. za centnar niel11iecki-
50 kil. - _120 funtów polskich. · 

§ 2„ 

§ § 21 3 i 5 rozporządzenia z dni.a 1 lutego 
1916 roku znajdują odpowiednie zastosowanie. 

§ 3. 

Niniejsze rozporządzenie natychmiast 
wstępuje w życie. 

Łódź, dnia 24 lutego 1916 r. 

Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi 
· w zast. 

von Zitzewitz. 

OR\.YIESZCZENIE. 

Wszyscy właściciele mydlarń, ich zastęp­
cy, jaku też handlarze i zarządzający składami 
mydła, następnie wszyscy właściciele domów 
i rządmwie, na posesyach których znajdują się 
pewne ilości mydla, obowiązani są wszell~ie 

zapasy mydła podzielone na 
mydła dla celów. fab:·ycznych, do smarów, 

do prania i toaletow~, piśmiennie zameldować 
do 28 lutego Hl16 roku do II Oddziału Cesar­
sko-Niemieckiego Prezydyum Policyi w Lodzi, 
Spacerowa nr. 14, waga w kilogramach. 

Od dnia opublikowania niniejszego obwie­
szczenia wszelki wywóz mydła z obwodu mia-
3ta Łodzi jest zabroniony. 

Nie jest zamiarem sekwestracya, a tylko 
ustalenie zapasów mydla. 

Niedoklad.ne podawanie jak i uchylanie 
się od zameldowania pociąga za sobą skonfi­
sko\vanie zatajonego mydła i ukaranie do mel­
dowania zobowiązanego grzywną do 1,000 ma­
rek, w razie niemożliwości ściągnięcia, więzie­
niem. 

Łódź, dnia 2-i lutego 1916 r. 

Cesarsko-N"iemiecki .Prezydent Policyi 
· w zast. 

voa Zitzewitz. 

OBWIESZCZENIE. 

a)· .osoby, . prowadzą..ce przemr_".' l·t; , ... ~., • ... .!., j:\_ {)l>q 

miały od rosyjskiego rządu pozwoleństwo ·; 
ile pozwoleństwo upłynęło dn. 31 grudnia 191~ 
roku. oraz 

b) prowadzący pnemysl, którzy otrzym l' 
od Ces. Niem. Prezydyum Policyi stale poz~~ 
leństwo. 

II. Ażeby otrzymać nowe pozwoieństwit 
które ważne jest na 3 lata, ·mają być JJl<o~u.sta.„,. 
wiane następujące papiery: 

1) stare pozwoleństwo; 
2) kartka zameldowania przemyslowego 
III. W_szystkie wspomniane pod fa i ' 

prowadzące :przemysł osoby muszą mieć do d 
1 kwietnia b. r. nowe pozwoleństwo. 

IV. Osoby, prowadzące ,Przemysl a mi 
szkające w powiecie Łaskim i Brzezińsk 
mają podać prośbę o nowe pozwoleństwo d 
odnośnych urzędów powiatowych. 

V. Osoby, prowadzące przemysl w 
wiecie Łódzkim, mają czynić starania 0 u 
skanie pozwoleństwa w wydziale II Ces. Nie 
Prezydyum Policyjnego. 

VI. Przekroczenia przeciwko powyfaz 
postanowieniom karane będą grzywną do 5000[ 
rb. lub więzieniem albo aresztem do 6-cł~.· 
miesięcy. Może być także zarządzone natj,1c~ 
miastowe zamknięcie interesu przemyslowęgiji;_ · 

Łódź, d. 23 lutego 1916 r. · ·· 

Cesarsko-Niemiecki Prezydent Pol' · 
podp. von Bernewi 

OBWIESZCZENIE. 

Zarządzony przezemnie na zasadzie ro 
rzadzenia z dnia 12-go lipca 1915 r. zbiór. 
tal"ów w m. l,odzi jest na ogól zakończa 
Załatwione zostały również prośby eo do 
wolnienia przedmiotów gospodarczych. · 

Wszystkim osobom, zobowiązanym do 
dania metalowych przedmiotów, które · 
kichkolwiek powodów zatrzymaly je u si 
daję jeszcze .raz możność bezkarnego od 
ich. Wzy\vam przeto jeszcze raz wszy 
posiadaczy lub zarządzających wszelki 

•ctzaju przedmiotami gospodarczymi,znaj( 
mi się w gospodarstwach, domach, prz 
biorstwach dla zaopatrzenia osób obcych; 
by zasoby te odstawili. Urządzona w tym;~~, 
lu składnica. dla Łollzi z. przedmieściamiB@I~ 
ty, Radogoszcz, żabieniec, Zubardz, Kar~ .·. ·· 
Rokicie Stare i Nowe, Chojny, Dombrow 
ljanów, Widzew znajduje się w skladz 
ul. Mikołajewskiej 8. 

Odbi6r uskutecznia się w czasie od 
lm du. 24 lutego do czwartku dn. 2-g 
1916 r. od go{lz. 8 i pół rano do godz. 

W czasie tym mają być ró · 
przez właścicieli lub zastępców ..... 
nym miejscu . wszystkie nie zwolnfo1i.li 
dania miedziane balony do wody sodo 
ko też wszystkie znajdujące się w fa· 
warsztatach lub sklepach stare metale, 
ki miedzi, mosiądzu, tombaku, nikl 
blachy cynkowej, . cynku, aluminium, 
białego metalu i srebra nowotnego. 
kie przedmioty i metale w stanie m 
czystym od żelaza. 

Następujące ceny będą płacone za 
funt po stwierdzeniu wagi za pokwito 
w dniu po odstawieniu przy kasie powi .. 
go wydziału gospodarczego, ul. Benedykta_ 
2, w czasie pomiędzy 8 i pól rano do 4-ter 
południu: 

miedź 
mosiądz 

brońz 
aluminium 
nikiel 
antymon 
cyna. 

M. -.58 
" -.44 
" -.53 
" -.86 
" 1.63 
„ -.24 
~, 1,22 

-.20 cynk „ 
olów „ 
blacha cynkowa „ 
biały metal „ 
srebro nowotne „ 

'Po tym terminie zarządzę ścisle r 
domów. Odnalezione przy tej okaz3·i 
i przedmioty metalowe będą przr, 
względnie skonfiskowane, wlrf 
dzie ukarany grzywną do 3QOO 
niemożności za każde 10 m. je<iii; .:: 
aresztu. 

W celu najszerszego rozpowszec 
powyższego obwieszczenia każdy . gos 
domu lub jego zastępca otrzyma to o. 
czenie osobno obowiazuje ieh natychnll 
poznać lokato;·ów z tr~ścią jego. W raz 
spełnienia tego gospodarz lub jego za· 
również ukarany będzie stosownie 
szczenia. 

Lódź, dnia 14 lutego 1916 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policy' 

v. Oppe 

OBWIESZCZENIE. 

W zalą_czeniu do mego obwieszczenia z dn. 
16 grudnia 1915 r;, dotyczącego obowi::zkowe„ 
go zameldo\, 1.-..:: i'.l patentów przemyslo wych, 
zarządzam z r·ównoczesnym \VSkazaniem n:: 
rozporządzenie p. General - Gubernatora z dn. 
24 listopada 1915 r., dotyczące pobierania po­
datku stemplowego, dla okręgu Łódzkiego 
Prezydyum Policyjnego: W prywatnej korespondencyi poc 

I. Poczynając od dnia 28-go lutego 1916 w obrębie Generalnej Gubernii Warsza 
roku mają podać w W'}'dziale II Cesarsko- i z Niemcami dozwolony będzie od 1 , . k 
Niemieckiego Prezydyum Policyi proś- 1916 r., pierwotnie na próbę, Języ 
bę o nowe pozwoleństwo, za które mają być mianowicie tylko dla pocztówek.. Dla 
uiszczone ustanowione w rnzporządzeniu p. jest dozwolony, iak dawniej tak i teraz, 
General-Gubernatora z dn. 24 listopada 1915 I język niemiecki. 
r. pcdatki stemplowe, zajmujące się przemy- i Cesarski Urzad Pocztowy w Ł~ 
słem osoby, które wspominane są w obwiesz- ~ .Jag 
czeniu z dn. 16 gruclnia 1915 r., cyfra IV __ _ 



1\. 

długoletnfl1' ;iady 
l'>Zkr:idHwie na et~·k1' naszego 

••~~~~~~ dowodzi fakt od lat dia wszsstkich 
nierobiący jui żadnego ·wraże-

k1óry w inuyd1 krajad1, niezdemorali:r,.o.. 
wywołałby ogóln~ o1mneni~ a 

rwrt>~'Hł11v uwage odnośnych organów wła­
by tej ha.tibie swoją intenvency;p·az kroo 

tu aa mysli praktyki właścicieli t zw. 
łianłordw po!in·Jnktwa pracy, które na­

w War:'t:It\\ie, .l<ik trujące grz~·by. 
POOsb\\\a t'gzyl:\h:ntyi hil\lego interesu u nas 

l to e~i,y;;tencyi wcale nieh~·kjaldej, jest nic inne­
go. krzywiła i w~·z.y:4> rfri.nych biedaków, sta­
nowiąeyeh l"t~h~ hiur tyc·h kiientelę. Kaidy r. tych 
biedaków. sznkaj~cych pracy, :umu; na wst~pie 
pny r.nm:.zony jf'st zapłacić kantorn~ 
wi kitkomhliwr- wpisnwt-, h1.'Z \YZgł~du na to, ny 
}:-t~dę do~tanit• ct.y nif'. 

lni wil,'.ks1~ \Y kraju nl'?dza, im wi~ei ludzi 
kondyeyi wyrzm·onych jest na bruk i 

tmu~wnyrh do swkania dwrhy najnędzniejszego 

mrohku. tf'm interesy biur tyrh lt>piej prosperują. 
Pr:t!-·rzyna f\Odol:mcgo f'lhmu l'ZN!ZY 1eiy w tem, 

u ludi.i(• pozbawieni prncy i 7,arobku, a w ko11eu 
doprowadzeni do rozparzy, h1pin się na ogłoszenia 
w eodziennyd1 pismach brukQwy,'.h donoszących, ie 
w kanton:<' p. X. lub Y. ;i;o;1jduje się do ohjęeia 

kilka lub kilkami.ś«i<' poi>ad rz;:dców, ofkyalistów, 
bu<'he.lterów, kasyerek i t. p. u1 wysokir'm wynagro­
dz.eni.em. Biedaey !:'i c!o rcklamowane~o biu­
ra i oddają mu oi;tatn i oszr:r.1:dzony grm;z. 

Jakież się mylą :;ądtą<\ że ofiara ia zabe1.pie­
ezy ich od os\ate~nej katastrofy. Na jedną posadę. 
którą. mają biura do ror.porządzenia, rzucają się 

setki kandydatów, tak te szanse osiągnięcia tą dro­
gą eelu, róvrna się wygraniu pO\\'ai.nej sumy na 
loteryj. 

I na jakąż to logiczną racyę powoluią się ci 
praktykujący legalny rozbój kombinatorzy, żądają­
(''.\' od kandydatów :aa posady kilkorublowego wpisu? 

Oto dlatego, ie, jak powiadają, wielu uhiega­
j:!('ych się nie posiada dm;tatecznych kwalifikacyj. 
biuro wi~c, starając sii: dla nich o miejsca, jest 
narażone na wydatki. które potem z winy kandy­
datów nie bylyby pokryte. Wpisowe właśnie pokry· 
wa te ko~zta. , 

Tlomaczenie to nie wytrzymuje najlżejszej kry­
tyki, bo biuro. zanim zajmi{' się wyszukiwaniem 
posady, ma możność poznania dokumentów kandy­
data i jego samego i ocenienia, czy b·alifikuje się 
on na etanov;isko do którego pretenduje. A jeteli 
wmff""B~>'tr ~ nie: jest obo­
wiązkiem biura nie obwijać tego w bawelnę, 1ea 
wprost otwarcie }.>()Wiedzieć kandydatowi, ie nie 
może zająć ~ię wyszukaniem dla niego posady. Ale 
w takim raz.ie trzeba by poiegrmć z dochodem 
\\rpisowego ! 

Sprawa ta byla jui w pismach naszych kilka­
krotuie '[}()dnoszoną, nigdy iednak nie obudzil:a 
uinteresowania na jakif' 7.n:<ługuje i nie została 

:iłuiej podtrzymauą na p0n:ądku dziennym. 
Może tym razem głos ten nie będzie glosem 

1\·oiającego na pnszay i może wreszcie obudzi za­
intere&1\1.:a11 it• '"' szerszych koiach ezj'ielników w 
mu1:t:yd1 władzach obywail.'lskich ktt'>ryeh przecież 
obowiazkiem jt"':>t przeciwdziałanie wszelkim dole­
gliwoikiom. trapiąl'ym dziś tak dotkliwie nasze 
Ulękane spt•leczeństwo. 

J. N. 

Nasm Hlantrópia. . żenia ruchu ucho_dtczego wśród mie~zkańc.ów. 
Oddawna. ąawaly się słyszeć skar~ 'le w . Z tery~oryum} ?b1ętego przez dzml~1a wo1e~: 

sklepie SekeYi odzieżv K. O. niedobrze $ię ~-e: ~golen: ub)~ o~ofoR1,~ tndz1. Ll.1~~~c 
dzieje. że sprzedawan; tam ludziom odz.iet U: nte ~m::ow a o. ed o~~ e~z ~oz~ra::!Z a 
jest lichą i drogą. !4.„e u krawców po sklepac:h ~! h ~ a }etapho sąsz ~·owru1·actu ~~J~ecahca1'1· ~-asrz~~ 

go" w b • b r. ~ d •. 1.. . .wie i powrn c • "' "" " ~ ~ ~~ em u ran~em na yl m~"na o z1ez epsq sey urzędnicy; dwunastu właścicieli większych 
i tan::szą. Obeeme. Rad~ Z-.~1ązk6w za.wu~·~ ·atków zien:lSkich również opuścilo swe po­
\Vych odkryła ta1emmeę, Jak przynaJmmeJ t n;a:n ś . 
twierdzi . ..,Nowa !:rbu.n~"· \~edlug p~s~1a ;c- ma ~a~~niu wiosekt sadyb, chat, oraz zahudo­
go, na 34 .... robotników. 1 10botn~c, zarabiaiącyeh wań gospodarczych towarzyszyła inna, też do­
p: 2. rb. 50 kop. (_m~zczyzna) i po 1 r. 20 kop. fkliwa dla rolnictwa strata. Polegała ona gló­
{kob1ety) na tyd:w;n, Sekcya utrzymywać ~u- . . t"'m ;,;. _ rtr<>kutek ii;:;tou·irznvch re­
si 24 osoby administraeyi i dowru, platnyen kwn:e .n~ "'ru. „'bóu..w · p~~toi·ów w~~k na~tepnie 
Po 1 rb 50 k . <> bl d . . J .;.~1· tak WlZQ'CJl, u 1 .~ ' , 
. . : • op. l - .ru ~ z1;enme. eu:: t. różnego rodzaju innych przeszkód - nie spo-
Jest w isfo~1e, to ta!emmca lichego a drogiego 00 b •ło na znacznveh obszarach gruntów w 
towaru w mstytucy1 o rharakterze dobroczyn~ s . Ji. czać ·prawidłowej svstematycz-
nym nie potrzebuje już wvjaśnienia. 'PO:v1~0 roz

1
po . ~ ' • 

„ , ne1 prncy ro ne1. 

Organizowanie rad a kręgmt-ych. 
Z powodu organizowania przez Komitet 

Obywatelski rad okręgo'i\"'"<'h w \Var:;zawie, 
mających się opiekować'ubogimi, :;;mina ży­
dowska przedstawila IMę 18 osób, z p-:;śród 
któryeh Komitet - wedle gazet żyd. - wyb',e­
rze pewną liczbę do rad, \Y okręgach nieza­
mieszkanych przez żydów~ jak w Lazhnkow­
skim, nie będzie spec~·alnej opieki ixdowskie.L 
Natomiast w okręgarh przeważnie żydowskirh 
będzie po dwóch opiekunów-żydów. Pozatem 
b~dą opiekunowie dzielnicowi. 

Po ukończeniu organizacyi rad okręgo­
wych, co nastąpi w przecią.gu tygodnia, Komi­
tet Obywatelski weźmie pod swą opiekę wszy­
stkie tanie kuchnie źydO\vskie, w których W)·-

. dawane będą obiady b·lko tvm, co będl:l mieli 
świadectwa opiekunów. W razie potrzeby 
założy parę nowvrh kuchni dla żydów. Na u­
trzymanie kuchni żydowskich w przeciągu ro­
ku w Warszawie wyznaczono 1.000.CCO rubli. 

O -powrót studentów. 
Komitet Obywatehski zwrócił się do wladz 

o uzyshanie pozwolenia na powrót do kraju 
studentów Polakó\\\ pochodzącyrh z Warsza\\Y 
i zatrzymanych w rhwili wybuchu wojny w Le­
odyutn, a następnie internowa!l\'Ch w obDzie 
jeńców w Zelle. Młodzi ri ludzie, aczkolwiek 
poddani rosyjscy, \V wojsku rosyjskiem nie 
sluiyli - wobec tego Komitet ma. nadzieję wy­
jednania dla nich pozwolenia powrotu do War­
szawy, gdzie odzvskaliby możność dalszej pra­
ey naukowej w Uniwersytecie i Politechnice. 

Porządki na uliey Ceglanej. 
Wczoraj poddana została systematycznemu 

czyszczeniu ulira Ceglana. Po połl~dniu zam­
knięto wszystkie sklepy i zabrano się do ich 
e~ooia: .·Dziś ogląd~ będzie spec;•al~ 
na komisya, poczem sklepy zostaną na nowo 
otwarte. 

Napad ba:młyeki. 
Nocy wez.orejszej. do sklepu p. Tri:bickiej przy 

ulicy Wołnośf~ zakradło się trzech bandytów, i gro­
żąc rewolwerrunt w.żądało pieniędzy. Wobec po­
v.1rtaiego naBtępnie hałasu bandyci rzueili się do u­
eieezki, przedtem iednak wystrzelili do p. Trębkkiej 
raniąc ją lekko w rękę. Wez·wane Pogotowie, po o­
patrzeniu rany, zostawiło p. •frębicką w mieszkaniu. 

·Ameryka dla żydów. 
Według ostatniej depeszy otrzymanej przez 

gazety żyd. z Berlina, podana pierwotnie wia­
domość, że ,.dzień żydowski" w Ameryce dal 
na rzecz żydów poszkodowanych przez wojnę 

Nie zorganizowano teź dolychczas ·komi­
syi, któreb.Jr się zajęły oszacowaniem i reJe­
stracyą strat, wynikłych wskutek wojny. Lu<l­
ność spalonych wiosek mieszka częśi•iowo w o­
kopach, częściowo we wsiach sąsiednich. Wo­
bec ciągłej trwogi o jutro ludność nie ujawnia 
żadnych tendencyi w kierunku ndbudo·wy 
swych siedzib. W promieniu dość odległym od 
twi~rdzy Ossowca właśrici.ele mnie~szej wła­
sności rolnej zdołali częściowo uskutecznić za~ 
sie'\\y ozime. . 

Handel wskutek utrudnień natury komu­
nikacyjnej rozwinięty bardzo słabo. W Szczu­
czynie, Grajewie i Wąsoszu jest killrnnaście 
sklepów polskich. Pozatem wszystek handel 
zmonopolizowany w rękach żydów. Kor1pera~ 
tyv• kredytO\'\'YCh niema w po'\\iecie zupełnie. 

Sklepów spożywczych wspóidzielczych po­
wiat też nie posiada. Wzorem innych miast w 
Szczuczynie zaprowadzone zostały karty na 
chleb. 

Sprawa opalu, wobec obfitości lasów w o­
kolicy, została pomyślnie rozwiązana. 

Z chorób epidemicznych grasują: ospa i 
tyfus; śmiertelność znacznie wzrosla. Pomoc 
lekarska zorganizowana w stopniu niedostate­
cznym. W Szczuczynie praktyką lekarską zaj­
muje się 2 lekarzy - Niemcó\v; jeden - po­
wiato\\o;.r, drugi - wojskowy, pozatem brak 
jest dotkliwy lekarzy, felczerów i akuszerek; 
Pomoc lekarska o szerokim zakresie ogniskuje 
sJę w istniejącym w Szczuczynie szpitalu po­
wiatowvm. 

'noŚć mieszkańców, pozbawionych pracy, 
dokładnie nie da się określić ......:... faktem jednak 
jest, iż we ·wszystkich rzemiosłach, wskutek 
braku materyalu i niepewnej sytuacyi, panuje 
zastój; skonstatować tei można we wszystkich 
folwarkach objawy ograniczania ilości służby 
iolwareznej, przez co liczba pozbawionych pra­
cy stale wzrasta. Wieśniacy, posiadający ko­
nie, zarabiają przy budowie dróg bitych l)k!Jlo 
9 marek dziennie~ bez koni - 2 % m. 

Instytucyi społecznych, prowadzących ja­
knś systematyczna akcve ratunkO\va, povtiat 
nie p~siada, · nie;ienie~1~ pomocy zajmuje się 
proboszcz ze Szczuczyna, kwestują, gdzie się 
da, na ee1e samopomocy. Na wiosnę w r. ub. 
ks. Czarnowski otrzyma! z Komitetu Poznań­
skiego 4,000 mar., które rozdał częściowo w 
gotó\vee, częściowo w nabytych produktach. 

onika warsza ska, 
• 10.000.000 marek - jest nieśeisla. Jak się bo­

wiem obecnie okazujet suma ta jest znacznie 
wyższa i dojdzie do kwoty dwukrotnie więk­
szej, czyli do 20.000.000 marek. 

Brak schronisk o charakterze dl'broczyn­
no-wychowawczvm dla ubogiej dziatwy daje 
się d~tkliwie od~zuv.·ać. Na cały powiat istnie­
je zaledwie jedna ochrona w Szczuczynie dla 
sierot, które w niej mają stale pomieszczenie 
z utrzymaniem. Nie zorganizo\vano też w po­
wiecie: tanich jadlodaini, schronisk dla bez~ 
domnych, herbaciarni i t. p. 

Przesilenie ekonomiczne, jakie kraj prze­
zywa obeenie najdotkliwiej odczuwa ludność 
miejska. W miastach: Szczuczynie, Grajewie, 
Rajgrodzie i RadziwiUowie - brak środków 
żyvrnościowych budzi poważne obawy. 

Zapomop;i droiytniane. 
Do~orcy plą..ntacyi mif>J:>kkh zwrórili s~ę 

dr, odpowfodniej sek1.·yi z pro~hą o pnyzname 
im na c:r.as W\'Jjoy gdyż pobierane 
przez nkh dotąd pensy" \Y wyaokośti 22 do 30 
rubli rniesierznie sa dli~ niewy~tarezająee. 
Prezvdv1nn .Sekrvi uznajae słuszność tej proś­
by, Po;Umnwiło · i~~ wraz ze swą przy­
chylną opinią do zarządu miasta. 

Poiyczki na k"'.'i:Jierzki kasowe. 
Sprawa udzit•1unia pożyezck na ksiąźeezki 

rosyjskkh pańs!wu\VY<'h kas oszczędności jest 
nn drodze. Na wniosek K. O. zarząd 
miasta zgodrll przyjąć na siebie gwaran­
CY'i' książeczek oszct4i;'<ino:śeiowych wobec tyrh 
hauków, które zeeheą udzielić na nie poirczek. 

Z ubezpleezeń wzajemnych. 
Z poezątkiem marea uruehomionych zosta­

nie reszta 16 oddziałów powiatowych w obrę­
bie okupaeyi niemieckiej (eala gub. płncka, 
łomżyri,;;;ka i częściowa siedlecka). Dotychczas, 
od i·hwiH wznowienia dzialalnośri, zl,,ż,•no 
prr<'':t.Jo 8-łO podań przer, kandydatów, uhiega-

dl o posady. Z uwagi na ogrankwną 
ii·•~(; wnkani;ów, ::taledwie ruezna~ (nie wy­

~00) rzęść tych podań mot~ byt U· 

v;·z:'li'1nnonu. przy ogólnem1 m.a sit l"tnumie~ 
pwhih'.:-ieniu skali _wymaga~ kwa~eyftt)'Ch. 
l'i'°''''·"'if'11;;;,twn ma.1ą techmcy & ~kszlaJ(.>e~ 

Podania od nowych lqmdy«U.t­
wmnyrłl wakan.sów nie hęWt_ iut 

-

Teatr i muzyka. 
Teatr Wielki. Dziś „?\fanon" opera l\fassenet'a. 

lufro „Cyganerya" opera Pucciniego. 
Teatr Rozmaitości. })zj~ .,Rewizor·', komedya 

Hohola. jutro „Ostatni z Jagiellouó,..,.„ I nryana Ry­

dla. 
Teatr Polski. Dziś „Kordyan" Slmrnckiego ju­

tro ,_strachy na wróble" kometłya W. Perzyńsf,-;iego. 
Tettfr 3fa.ly. fh:i~ i jutra „Urzt,:1fowa żona", ko­

medya. 
Teatr. Letni. Dziś i jutro ,;mnon" Beere. 
TMtr Sowośei. Dzi8 i jutro „Królov;a kinemato-­

grafu'' operetka Gilberta. 
Teatr No·1HH."Zesny. Dziś i jutro .. Awantura \V 

reJakrvi". farsa M. Twain'a i ezt;:i;ć koncertowa. 
Te.air Współtzesny. Dziś i jutro ,,\V okopach", 

farsa M. Swobody. 

z JOliBtl 8t&ZU&ZJBSkłeeo 
(11i. ttmi11blal. 

Po ostatnich wypadkach wojennych. gra­
nice powiatu ulegly pe·wnei~ nieznaeznej zre~ 
szla zmianie, mianowicie, w obecnej formacp 
obejmują· one: twierdzę Ossowlee,. miasteczko 
Goniondz, oraz kilka przyległy~h "\nosek z gub. 
Grodzieńskiej. Wskutek dzialań wojennych, 
koncetrującyeh rję głównie w o~olicac~ tv.ier­
dzv Ossowc.a, wiele wsi uleglo zmszezenm. Pod­
e~s bitew ·.spalone zostały Czarnówek, or.az 
budn1ki o-ospodarcie w Rakowie, Bęck-0w1e, 
Gutkach l\:edziorowie i Modzela<'h. 
~ Sze~ea sie w czasie trwania akeyi wo­

jęanej palllJm wiele się prz.yczynila do wzmo--

Z ziemi Suwalskiej. 
J 

Suwalski Gubernialny Komitet Obywatel­
ski z chwilą ewakuacyi Suwałk, w lutym 1915 
roku był w fazie organizacyjnej, jak r6wnieź 
K omitetv Obywatelskie Powiatowe - nato­
miasta ~· sa~em mieście Suwałkach działał 
Komitet Miejski, któremu fundusze swe w 1\1-
tym 1915 r. przekazał Komitet Gubernialny. 
Komitet Gubernialny zaś przeniósl swą dzia­
lalność do Wilna i tam początkowo zajął się 
organizacyą pomocy uchodźcom i wysiedleń­
com w samem Wilnie i gubernii wileńskiej, 
a wkrótce rozpoczął organizacyę na terenie 
Suwalszczyzny, tworząc Komitety Powiatowe, 
rejonowe i gminne, które ujęły w swe ręee 
całokształt zadań i prac Komitetów Obyv;atel­
skich. 

Komitet Gubernialny w Wilnie urządzi! 
54 schronisk~ z któryeh jedno dla inteligen­
cyi, iedno dla młodzieży, 3 ochrony dla dzie­
ci (jedna w Wilnie, dv.:ie w okolicach Wilna 
na wsi), założył herbaciarnię i jadłodajnię, 
zorganizował warsztaty rzemieślnicze, hurto\vy 
sklad produktów spożywczych i dwa sklepy 
komitetowe7 zajmował się sprawą dostarczenia 
nasion1 oraz siły por.iągowej rolnikom; poza­
tern, sekcya sanitarna ezuwafa nad zdrowot­
nym stanem ludnośt'i, urządziła lecznicę i am­
bulatoryum. Te same prace w powiatach Su­
v;alszczy:ny prowadziły zorganizowane Kom1-
tety powiatowe i gminne pod kontrolą i· za 
inicyatywą delegatów Komitetu Gubernial­
nego• 

!'), 

Rozpoczęta w lipcu 1915 r. ewakuacya 
Wilna i równolegle zarzr - nia wla<lz rosyj~ 
skich o wysiedlaniu ludności z Suwalszczyz~ 
ny v.rvlonHy nowe zadania i prace Komitetu-

~ ' . ziawila się konieczność przeniesienia dzialal-
r{ości Komitetu Suwalskiego do guhernii miń· 
skiei, ewentualnie witełJskiej, aby tam za 
trzvniać uchodźców, oraz wysiedleńców i zao· 
pi~ko\vać się nimi. Dla wprowadzenia w czyn 
zamierzonej akcyi Komitet zmuszony był 
przepo!owić się-Członkowie Zarządu pp.: .Jo~ 
aehim Ga1kera (prezes), Adolf Świda i Jan 
Srhmidt z odpowiednią liczbą wspóiprat{nYni· 
ków do gubernii ·wyjechali mińskiej - w Wil­
nie zaś pozostali: Walery Roman (vice-pre­
zes) i Adam Modliński (czlonek zarzągu) dla 
zaopiekowania się ludnością z Suwalszczyzny, 
pozostałą w Wilnie i gubernii wileńskiej. Po 
zajęciu całej Suwalszczyzny i Wilna przez woj· 
ska niemieckie, Komitet Smvalski zajął się 
planowem przesiedleniem z Wilna i okolic wi­
leńskich ludności z Suwalszezyzny do stał;vch 
miejsc pob1.'tu, likwidując systematycznie Ko­
mitet w \Vilnie, aby cal<~ działalność przenieść 
do Suwałk. Likwidacya K omitdu w \Vilnie 
jest już na ukończeniu. Pozostała do wiosny 
ochronka ·dla dzieci (D6 dzieci) i schronisko 
dla Eiedol~żnych i kalek (-0kolo 150 osób). Po­
siada1ac względnie duże zapasy produktów 
zyw1!ośdowych, Komitet Suwalski pomyślał 
również o potrzebach instytucyj wileńskich 
i >vogóle wilnian; z zapasów Komitetu Suwal­
skiecro skorzystało okolo 30 instytucyj dobro­
czyn~ych wileńsltich, w ten sposób nastąpila 
likwidacva hurtowni Komitetowej · w Wilnie 
i obecni~ pozostawione są odpowiednie zapasy 
na czas dłuższy, prowadzonej w Wilnie suwal„ 
sldej ochronce i schronisku . bezdomnych. 

Do Suwalk Komitet przybył w połowie 
października, dziala1ność swą rozpoczął w po· 
czatkach listopada. · Władze niemieckie (Szef 
Za~ządu Cywilnego) zaakceptowały dzialal­
ność Kómitetu Obywatelskiego. z tern, aby w 
każdym poszczególnym powiecie porozumie­
wać sie z Naczelnikiem powiatu co do zakresu 
tej dzi~łalności. 

W Suwałkach działalność Komitetu do• 
tvchczas przedstawia się jak następuje: Komi­
tet w Suwałkach pozostaje w ścislej łączności 
z Komitetem Miejskim, któremu wspóldziala 
w okazywaniu pomocy ludności miejskiej . i 
naibliższvch okolic Suwałk (parafia suwalska 
i ~'igier;ka). Komitet zorganizował skład pro­
duktów, drzewa opałowego i własną pieka;r­
nię. Organizacya Komitetu Mieiskiego zupelme 
odpowiada organizacyom rad mieiscowych -
miasto podzielone ua 8 okręgów; każdy okręg 
rr a wyznaczonego opiekuna, który przedstawia 
KomitetO\vi potrzeby ludności swego ok'Tęgu­
Komitet :Miejski udziela zapomóg w naturze i 
gofowizną - prO\vadzi. schronisko, dom sta!­
ców, ochronę dla dzieci i kuchnię. Obecme 
pod opieką Kom. znajduje się okol~ 3.500 osób 
z których około J,000 otrzymuje obiady w ku· 
ehni, pozostali - prO\vizyę w naturze (chleb, 
kasze, sól, cukier) i zapomogi pieniężne. Po· 
zate1{; w koszarach wojskowych otrzymywało 
obiadv przeszło 3,000 osób z okolic podmiej­
skich ·i wsi spalonych, którzy \V dniu 1 lutego 
przez władze niemieckie zostali oddani pod 
opiekę Komitetu Miejskiego. Racya dziei;na 
na osobf' ustanowiona. chleba - 20 lutow, 
kasz - ~~ f., cukru - 2 l., soli 3 łut., wzaroiau 
naturalii - 10 kop. 

OBWIESZCZENIE. 

W ostatnim tygodniu poddane zosta!y ści· 
slvm ocrledzinom wszvstkie bazary prywatne. · 

~ o .... ... . 
w których przetrz}·mywane i sprzedawane Jesi 
mięso. Okazalo się przytem, iż wię!~szość t~cr 
bazarów nie odpowiada wymagamom, ktore 
postawione byĆ- muszą w stosunku .do pod?b 
mich bazarów ze względu na zdrowie pubhcz· 
11~. Wobec tego postanawiam, iż 

1) od 1 maja 1916 roku zabronione zostafo 
przetrzymywanie i sprzedaż mięsa, wyrobów 
mięsnych i rybnych, dziczyzny, ptactwa w na­
stępujących bazarach: 

1) Bazar przy ulicy Rynkowej 11 .. 
').) ,, Grzvbowskiej 1. - ,, " „ 
3} „ „ placu Aleksandra 7. 
4) „ ,, ulicy Smoczej 29. 
5) „ „ .„ Les,zno 40. 
6} „ ,, " Gęsiej 4. 
7) ,\ „ „ Twardej 1. 
8) „ „ „ Nowe-Miasto 1. 
9) ., „ " Czerniakff1,vskiej 67. 

10} pr~y zbiegu ulic Browarnej i Oboźnej 
11) przy ulicy Grójeckiej 7. 

2) Od l mata 1916 r. \Y bazarze przy ulicy 
Franciszkańskiej 19 może hJ'Ć przetrzyrnywa· 
ne i sprzedawane mięso, zwierzyna i ptai:hvo 
ale tylko w części położonej wewnątrz: hali tar· 
go\Yej. . · 

Wvkroczenia przeciwko powyższym rozpo· 
rzadze~1iom karane będą grzywną do 5,000 rb. 
lub więzieniem do 6-ciu miesięcy. 

WarszaYrn, 20 lutego)916 r. 

Prezydent Policyi warszawskiej 
von Glasenapp. 



, 
Z życia wygnańców. 

Wnn:ńGJ w Sitkowcach .. 
Barwny opis stosunków panujących w ko­

lonii polskiej w rosyjskich Sitkowcach zamie­
Szf.'zają gazety kijo'\vskie. Przytaczamy z nich 
co następuje: „Ogromny staw, drzemiący w 
wieńcu starych drzew, wśród ogrodów i sadów 
rozrzucona wieś, a na tle tej sielanki, odcina­
jący się ostrym konturem komin fabryczny i ce­
glaste barwy budynków cukrowni - oto Sit­
kowce. Już po kampanii, więc pusto i cicho i 
jakby sennie. Ale to tylko złudzenie. To tylko 
staw, pot?rążony rok caly w nieruchomej kon· 
templacyi swej głębi, poza tern życie dokoła 
wre i kipi, nie tylko w zakresie pracy okolo 
zdobycia chleba powszedniego i produkowania 
cukru. Miejscowa osada fabryczna ~ to grono 
ludzi dobrej woli i szerszej inicyatywy, nie za­
sklepiających się we własnych ogniskach, lecz 
pragnących serdecznie przyczynić się wedle 
możności do dobra ogólu. Istniało tu od lat kil­
ku pod mestrudzonym kierownictwem pani Te~ 
kli Marszyskiej Kolo kobiet, utrzymujące mię­
dzy innemi szwalnię i warsztaty tkackie. Po 
wyhuchu wojny Kolo przeksztalcilo się \V KoG 
mitet pomory ofiarom WtJjny1 który otworzył 
ochronkę na 14 dziewczynek. Biedne, bezdom­
ne polskie piskl~~ta znalazły tu nie tylko dach 
nad głową i troskę o ich elementarne potrzeby, 
ale cieplo macierzyńskich serc, którego im nie 
sk<!Pią kh opiekunki. To też wesołe to jak wró­
belki, a rumiane jak jabłuszka i stary park Po­
tockich, w którym się mieści ochronka, roz­
brzmiewa w dzień pogodny wybuchami młode­
go bujnego życia bez troski. Gdy się patrzy na 
tę gromadkę wyrwaną nędzy, a może śn:ierci, 
jnkoś jasno robi się w oczach, i mówi się sobie, 
dobre i to.„ To kropla w morzu ogólnej biedy 
nasxej, ale „rób każdy w swem kólku, eo każe 
duch Boży, a całość sama się zloży". W ser­
decznej trosce o tę całość oclbyly się tu w cią­
gu ubiegłego miesiąca dwa przedstawienia a­
matorskie. PierwszH odbyło się pod haslem 
,,dzieci dla dzieci".„ kilka bardzo udanych ży­
wych obrazów i wierszowana bajka o „Kopciu­
szlm" ze śpiewem i tańcami w krakowskich i 
polskich strojach. Mali ah'iorowie - dzieci z o­
chronki - bardzo dobrze '\vywiązali się z za­
dania i nagrodzeni byli rzęsistymi oklaskami 
licznie zgromadzonej publiczności. Czysty do­
chód w sumie 370 rubli przeznaczono na „dzie­
ci narodu polskiego". Drugie przedstawienie 
odbyło się o kilka dni później. Tym razem do­
rośli odegrali dwie jednoaktówki, pobudzając 
widzów do serdecznego śmiechu. Zabawa ta 
przyniosła niejednemu chwilowe zapomnienie 
o troskach, a wysiedleńcom naszym 300 rubli. 
Panie organfaatorki z serdeczną radością obie 
te sumy wysyłają obecnie do Kijowa, bo milo 
jest k:zątać się i zabiegać, gdy się ma prze­
dziwnie chętne i ofiarne otoczenie. Kiedyś, gdy 
przyjdzie godzina obrachunków narodowych, 
policzoną będzie każda ich datkiem otarta Iza. 
I na tym wielkim cudownym wiecu, na którym 
o swojej odbudowie radzić będziemy, nie bę­
dzie można o nich powiedzieć, że byli nieo· 
becni„ (W AT.). 

Polacy na Podolu. 

Z Jampola Podolskiego donoszą do pism 
petersburskich: „Pomimo nieszczęść ogólnych 
nie zapomnieliśmy tu o święcie dzieci. l'o też 
jak co roku mieliśmy amatorski teatr dziecin­
ny i kilka zabaw specyalnie dla dzieci. Klub 
miejscowy użyczal na to lokalu. Teatrem dzie­
cinnym zajęła się pani Kniaziewa, a wlożyla 
w tę sprawę wiele pracy. I dorośli są pani 
Kniaziewej wdzięczni, boc óż nas może w obe­
cne.i cięikiei chwili pocieszyć, jeśli nie widok 
rozbawionej dziatwy1 która, nie zdając sobie 
sprawy z przeżywanej chwili, n11Jże się szcze­
rze roześmiać i popląsać wesoło. Marszałek 
szlachty naszego powiatu, p. Andrzej Szczer­
baczew, jako prezes pododdzialu Ks. Tatiany 
Mikolajówny urządził niedawno uroczyste po­
siedzenie pododdziału, na którem zapoznał o­
becnych z rezultatami działalności Komitetu 
Tatianowskiego. Po posiedzeniu odbyl się te~ 
atr amatorski, a następnie koncert. W skarbon· 
kach, które krążyły po mieście, zebrało sie w 
ciągu dnia 800 rubli, co w naszych warunk~ch 
stanowi poważną sumę. Zimy tu dotychczas 
niema. Po Dniestrze statki kursują jak podczas 
lata. choć bardzo nieregularnie, a śniegu je­
s~eze tej zimy nie widzieliśmy. Co będzie z o­
ziminami, trudno dzi~ orzeknać. To tvlko zda­
je się być pewnem, że zima s~ego nie daruje 
i że będziemy mieli późną wiosnę i wiosenne 
prz~-mrozk~, ~o ?la urodzajów nie będzie po­
myslne. Mow1 się teraz u nas glośno o budo­
wie kolei na wiosnę w naszym powiecie ale 
ze. pr~ed l_mżdą wiosną krążą te pogłoski, 'więc 
tez me wierzymy już obecnym choć nie traci­
my nadziei, ie się kiedyś docz~kamy kolei. 

(WAT.). · 

--

GODZINA 

Wieści z Kosyi. 
OpozyGya w xynadzie. 

Opozycya w świętym .synodzie rosyjskim 
zaczyna ujawniać się coraz bardziej i przy~ 
Mera jawniejsze formy. Na czele opozycyi sto­
ją ci, którzy nie zgadzają się na planowane 
upolitycznienie kościoła prawosławnego. Przy­
wóc'l"y opozycyi wychodzą z założenia, iż ko„ 
śriól w Rosyi nie ma nic wspólnego z pań­
stwem i że jego zarząd powinien ograniczyć 
się do bronienia własnych interesów klaso­
wvch i nie wdawać sie w sprawy zasadniczo 
m~ obce, szczególnie z~ś polityczne, W9jenne 
i dyplomatyczne. Z tego powodu jednym z 
glównych celów opozycyi będzie oswobodze­
nie kośeiola z pod wpływów politycznych, o­
raz administracyjnych petersburskiego mini­
steryum spraw wewnętrznych. Opozycya zy­
skuje podobno w świętym synodzie coraz 
więcej stronników. (WAT.). 

Regulowanie ryn~u pien!~inego w Rosyi. 
Uregulowanie rynku pieniężnego w Rosyi 

jest przedmiotem bardzo ożywionych narad, 
które toczą się od pewnego czasu w Peters­
burgu i w których biorą udział z jednej stro­
ny przedstawiciele wszystkich większych ban­
ków krajowych, z drugiej zaś pelnomocnik 
ministeryum finansów. Bezpośrednim powo­
dem do zwołania powJ·ższycl1 konferencyi był 
brak jednolitego kursu rosyjskiego rubla nie 
t~'lko już zagranicł!, lecz i w poszczególnych 
guberniach Rosyi samej. Wskutek tego zapa­
nował ostatniemi czasy na pieniężnym rynku 
rosyjskim taki powszechny chaos, że stał się 
już do nieutrzymania i radykalna zmiana jest 
wprost koniecznością. Co do tego zgadzają 
się wl:adze administracyjne z przedstawiciela­
mi bankó\v, oraz szerokich kół ludności. 

(WAT.). 

fwa1mowani nmmzyciels w Roxyi. 
Finansowa pomoc dla ewakuowanych 

11auczycieli rosyjskich jest dziś jedną z naj­
bardziej palących kwestyi w Rosyi. Nie roz­
chodzi się bowiem o kilkaset, lecz o kilka­
naście tysięcy rodzin nauczycielskich, Cierpią­
cych dziś biedę, a nieraz nawet głód. żeby 
\Vreszcie zapobiedz""dalszemu rozpowszechnia­
niu się biedy wśród nauczycieli, wyasygnowa­
no obecnie .dla nich kwotę 3 milionów rubli. 
Nastąpilo to na mocy specyalnego rozporzą„ 
dzenia ministeryum finansów, które otrzymało 
na to zgodę ministeryum oświaty. (WAT.). 

Czego życzy sobie Roxya? 

Pod nagłówkiem „Czego życzy sobie Ro­
sya"? zjawił się w głównym organie reakcyo­
nistów petersburskich „Ziemszczyna" zna­
mienny artykuł sytuacyjny. Autor jego stawia 
żądanie, ażeby w Rosyi nastąpil w możliwie 
najkrótszym czasie okres większej aniżeli do­
tąd energii, bezwzględności i stanowczości 
władz administracyjnych. Najwłaściwszym ini­
cyatorem i zarazem przedstawicielem tego no­
wego kierunku rządowego ma być sam obecny 
prezes gabinetu, Stiirmer. Od tego ostatniego 
domagają się reakcyoniści, żeby był bardziej 
dyktatorem, aniżeli poslusznem narzedziem 
w ręku poszczególnych grup parlament~rnych. 

(WAT.). 

Y centralizacyi ratunek dla Roxyi. 
Większa część prasy rosyjskiej przema­

wia za tern, żeby w przyszłości utrwalono naj­
ściślejsze połączenie kolejowe pom!ędzy po­
szczególnemi większemi miastami Rosyi środ­
kowej, głównie zaś pomiędzy Petersburgiem, 
Moskwą a Kijowem. Dawniejsze waśnie mię­
dzy najżywszemi centrami Rosyi powinny 
zniknąć obecnie raz na zawsze z widowni. W 
konsekwentne.i centralizacyi leży dla Rosyi 
środek ratunku, nie zaś w walce poszczegól­
nych miast i powiatów. Z tego też punktu wi­
dzenia należy powitać sympatycznie niedawn'l 
przywrócone regularne połączenie między 
Petersburgiem a Moskwą. (WAT.). 

rrzeGiwlm oszGzer&twom. 
P1--zeciwko oszczerstwom rzucanym na Ro­

syę przez pewną część własnej jej prasy, zwra­
ca się w bardzo energiczny sposób kadecka 
,,Rjecz". Bezpośrednim powodem do wystą­
pienia tego był artrkul zamieszczony nieda­
wno w brukowym organie reakcyonistów pe­
tersburskich „Groza", w ~tórym zaatakowano 
wszystkie liberalniejsze i postępowe zywioly 
w Rosyi z powodu ich usiłowań o równoupra­
wnienie w Rosyi wszystkich narodowości. Ta­
kie równouprawnienie byłoby - zdaniem re­
akcyonistów - początkiem ostatecznej kata­
strofy dla wszystkich prawdziwych Rosyan. 
„Rjecz„ piętnuje ostro podobne „w.' :yki" pra­
sy reakcyjnej i pyta pod koniec, czy dotychcza­
sowy przebieg wojny światowej istotnie nie 

. nauczył jej niczego. (WAT.) 

POtSK'I. 

Roxya--SzweGya„. 
Od pewnego czasu daje się zau_wa~ć w 

prasie rosyjskiej, że regularne o~na~1a~1e sto­
sunku rosvjsko-szwedzkiego zna3du1e się. teraz 
na porządku dziennym. Prasa s~n:a u~aza ru: 
brykę tę za jedną z najbard~ieJ v.:aznych l 
posiadających wysokie znaczeme poht,Tczne. 

(WAT.). 

f orma1ne utworzenie rosyiskiego · uniwsnytetu 
narodowego. 

Rosyjski uniwersytet oświaty narodowej 
imienia Makuszyna został już fąrmatnie utwo­
rzony w Tomsku. Większa część sil profesor­
skich przybyła już do Tomska, dokąd udało się 
także wielu inteligentów z najbliższych powia­
tów. Wśród publiczności wywołała podobno 
wiadomość urzeczywistnienia tego proJektu in­
teligencyi rosyjskiej wielkie zadowolenie. 

(WAT.). 

8ybcrya a Rosya. 
Za ściślejszem połączeniem kolejowem i 

pocztowem środkowej Rosyi z Syberyą oświad­
czył się rosyjski minister spraw wewnętrznycn, 
Chwostow. Pomiędzy tym ostatnim a mini­
strami wojny, oraz handlu toczyły się w tej 
sprawie przez dluiszy czas poufne narady, któ­
rych realnym wynikiem jest obecna podróż 
kierownika głównego zarządu rosvjskich poczt 
i telegrafów, Pochwisnewa, do Syberyi. Po­
chwisnew odwiedza w Syberyi kolejno wszy­
stkie poszczególne ważniejsze śrocfowiska 
miejscowego handlu, rolnidwa i przemysłu. 
Chodzi głównie. o ulepszenie wywozu z Sybe­
ryi do środkowej Resyi europejskiej po_dczas 
wojny. (WAT).' · 

Hrak xił rohaozych w . retcrxburgu. 
Znaczny brak sil roboczych daje się ponu­

wnie odczuwać w stolicy Rosyi. R.ozchodzi się 
przy tern przedewszystkiem o takie sily, kto­

. re są koniecznie potrzebne do transportu zbo­
; ża i innych produktów żywnosciowych z wa-

l
i gonów, napływających do Petersburga. Wsku­

tek tego zaprowiantowanie Petersburga napo­
tyka niemile przeszkody, polegające tym ra-
zem nie na braku materyalów, lecz na braku 
sil pomocniczych. (WAT.). 

Rozmaitości. 

Koleje tureckie. 
środki komunikacyi Turcyi znajdują się 

jeszcze zaledwie w zawiązku. Poczta i telegraf 
pozostawiają wiele do życzenia, jakkolwiek 
kraj cały objęty jest siecią telegraficzną. Tele-

Ameryka·jeśt krajem kokainisfa'iiv;~, · .. <~< 
dwie 4%. ogólnej ilości wwożonej tit·k~fa;·~; 
dochodzi do.rąk lekarzy, res1t~ nabnvaia hllt~, 
dy a~teczne, ~klepy det~liczne, a naw€t-;1' a. 
kupme. Trucizna ta działa na ofiary kok·· .4:-

. . kl d . „ . 1 , a1111. zmu nrezwy e po meca1aco, ecz zgubna ·e 
w następstwach, przytępia.iąc władze ciel~ st 
i duchowe i w~wolując.jednocześnie haluc ne 
eye, oraz uczucie trwogi. ~~·, 

Po o.irraniczeniach, jakim podporzaQ.ko ·. 
no handel opium, wkrótce do Indvi zacz 
wielkich ilościach sprowadzać kokainę 
rząd musiał przedsięwziąć środki, ' 
zmniejszyć dowóz, gdyż tubyfoy uleglt 
nałogowi w niespełna trzy miesiące. Ro · 
otrzymuje.się z liści rośliny Erytkroxylon. 

rarada podGzax wojny. 
Donoszą z Budapesztu: podczas go 

Briand'a na froncie włoskim, ku jego u 
niu vVlosi zaaranfowali walkę popisową. B 
i jego świta odwiedzili część frontu po 
San Marino i Monte dei sei Busi. W nocy 
si rozpoczęli nagle gwałtownie .strzelać. 
chotaly salwy karabinowe, działa polowe 
ździerze ·dawały nieustannie . ognia, gr 
Uektorv, a co chwila strzelaly ku niebu rafue. 
ty. Pułkownik austryacki, który w tem 
czuwał ze S"wym oddziałem, opowiada, 
stępuje: ,:Nie mogliśmy pojąć doprawd 
zachciało się Włochom. Dopiero telefon 
domil nas, że tę calą iluminacyę · wypra 
na cześć Brianda. Następnej nocy na 
nieprzyjacielską skierowaliśmy lliec 
cych granatów z tak pomyślnym wyniki 
osłony nieprzyjacielskie spłonęły na prz 
uj 700 metrów. Była to nasza kontril 
cya". 

· . Katastrofa w Tyrolu. 
W sprawie katastrofy, która n 

HochkOnig donoszą jeszcze: 19 lute 
łudniu z Kalberrudel 2 lawiny sto 
schronisko c;zwajcarskie, które zost 
wo zdemolowane. Narciarze, któr 
jęci zgarnianiem mas śniegu pad 
dwóch dni, zostali zasypani przez je 
Natychmiast przystąpiono do_ akcy 
wej, w której wziął udzial ró . · 
sanitaryuszy, wysłany z Salzburgą~ 
rajszego wieczora odgrzebano 51). 
49 potłuczonych, których odstawi 
tala w Biesehofshof. Nie znalezio 
kolo 30 ludzi. 

Marszałek polny, Bliicher, 
powiadać o przygodzie, którą .. 
cie, gdy był jeszcze poi·ucznikiem 
podczas wojny siedmioletniej, ć' 
kowa byla zaledwie w zarodlni 
hyli poprostu golarz.e, częstokroć n 
siadający naimniejszej wprawy wy 
fachowego. żołnierze nazywali· ich:· 
bólu", gdyż obchodzili się oni bar . 
z rannymi. Między innymi dostał · 

: fon aż do wybuchu rewolucyi młodotureckiej · 
byl zakazany, jako rzecz niebezpieczna dla 
pańsfwa; podobnie zakłady elektryczne i elek­
tryczne tramwaje. Odnowienie państwa, pole­
gające na przyswojeniu zdobyczy kulturalnych 
Europy Zachodniej, nie mogło oczywiście. w 
ciągu zaledwie kilku lat osiągnąć takiego stop­
nia doskonałości, Jaki byłby pożądany w fote­
resie nietylko samej Turcyi, lecz całego świata 
kulturalnego. Stosunkowo znacznie rozwiniętą 
sieć kolejową posiada dotąd jedynie tylko za­
chodnia część Azyi i Syrya. Część wschodnia 
Małej Azyi i Armenia są dotąd pozbawione li­
nii kolejowych, wówczas, gdy Mezopotamia ko­
munikuje się z drogami europejskiemi przy 
pomocy kolei bagdadzkiej. Po wykończeniu tej 
drogi na przestrzeni od Haidar Pasza do zato­
ki Perskiej, cała jej długość wyniesie 3,000 ki­
lometrów, co stanowi połowę całej drogi sy­
beryjskiej, a dwie trzecie drogi Canadian Pa­
cific. Turcya posiada jeszcze jedną wielką linię 
kolejową - . jest nią tak zwana kolej Hedża­
ska, na zachodniem wybrzeżu Arabii, wiodaca 
od. Damaszku do Medyny, a stąd do Mekki, 
której budowę uchwalono jeszcze za panowa­
nia Abdul Hamida w dniu 1 maja 1900 roku; 
środków na budowę tej olbrzymiej linii kole,­
jowej dostarczyła agitacya religijna. Na cel bu~ 
dowy tej drogi, którą od wieków odbywali rok 
rocznie pielgrzymi, zdążający do miejsc świe­
tyc~, opod~!kowa~i się wyznawcy Islamu wszy­
stluch kraiow. Juz w roku 1908 doprowadzono 
ją do M~dyny. .Jednakże Philippson jeszcze 
pod komec r. 1915 twierdzi, że nie jest mu 
wiad?mem, do jakiego punktu funkcyonuje 
prawidłowo. Gdy nastanie pokój, budowa kolei 
pójdzie z pewnością w znacznie szybszem tem-

noże porucznik Bliicher, którego ~ 
nowa zraniła w nogę. Cl:iirrirdzy p 
nogę wzdłuż i wszerz, młody _por . 
piał, a± wreszcie zapytał: ,,Do cz ... 
wie prowadzi to cale krajanie? Dziul! 
się widzi, jest już dość wielka!" -: "' 
kuli!" odrzekł urażony chirurg. „T . 

I lmąl gniewnie Bliicher. „.Dlaczego.ż ńi··· 
dzieliście mi tego odrazu? Mam ją: :P 
kieszeni!" Przy tych słowach wyjął 1' .... ~ 
kulę, którą wycisnął sobie natychmiast 

pie. · 

trzymaniu postrzału. 

Strój Gywilny. 
Beigowie, p.odobniejak ich sprzyn:' 

cy, posiadają w swem wojsku żolnieri 
noskórych. Do służby wojskowej zmu 
gcwie również murzynów z Kongo, a: 
jomość form europejskich, ujawnia P 
· nawpól dzikich mieszkańców. Afry~i · 
im niel'.aZ sporo kłopotu: Niegrzy !ł. 
szczególnie uniformu, przekładając na . 
skiego stroju nad. najpiękniejsze m, 
Niedawno, pisze gazeta „Gaulois", p_ew1 
nierz belgijski~ negl', otrzymawszy urlo. 
się na przechadzkę poza front w k?mp 
negliżu najautentyczniejszego dzieci: 
ry. Napotkany przezeń oficer zlajal 
czarny wojownik odpowiedział:·. "Ma~ 
chodzę po cywilnemu„." , 

Czasopismo stowarzyszefiia 
niemieckich donosi, że na skriyż,•JW; 

u 1. • ., „ . · . . najruchliwszych ulic Chicago . · 
nDnilłTia W armu ang16ł8HIEJ.. ci.ągu 142 dui gmach siedemnast9pi 

. --. . . . . . . . połowie czerwca zaczęto burzyć sr. 
W ostatnich czasach mnoza się wypadki stopi-ętro h · em us.. · 

k . . . ~ . · . . wy gmac , przy cz 
nrama przez sądy ang1elslne kupcow sprze- fundament k · · ·e·m· · wę·· 

d i . h · l · . 1 k. k . Y wraz z amiem . . .. .. . . 
a„ą~~c ~o r:ierzo:n angie s un o~r~mę. Zwo- żącym na głębokości 28 metró:wrZa., 

lenmkamt teJ trucizny są przewazme Kana- wych fundam t • · ·1 1·6 dńL 
d · u · · k k . "k . . . . en ow za3ę o . . . .~ 
Y~~zycy. nas P?J~cie „ o ama OJarzy ~ię mka tynkowano już cztery dolń~ 

m: słowo pr:ewazn~e z ~~~t~stą. D_Ia . me- wego ·budynku, a 1 listopaqaj 
szczęsny~h ofiar, ktore za. ~:Y w_a.lą k~ka.in~ na- ·i miesizcach. , nowy gmach ·b}. ~ł 
ł~~owo, Jest ona sto}rrM mAbezpieczmejszą · kończony. - . · . ·· ·. · · ·· 
mz alkohol, lub morfmp.. · · • 



ono iczny. 

Zapt~~r na nową pożyczkę miejską w su­
:mt'6 10 milionów rubli, wyniosły 21.596.900 rb., 
~li potyczka została pokryta dwukrotnie z 
Imdwyftą. 

G O 

Z Berna donoszą' telegraficznie do 1~Lo~:i 
Anz.", iż. szwajcarska rada związkowa wp~ 
wadziła m(}nępol eukro\i:y. Od 10 b. m •. eµki~. 
wszelkiego rodzaju może być przywowny .. ··: 
dynie przez .. ź.wiązek szwajcarski; to sam\1 . 
tyezy sprzedaży .. Istniejąee zapasy zostani ~"' 
sekwestrowane. $ 

P O L S K t. 

Londyn, 
Weksle na Amsterdam 
Czeki na Amsterdam 
'Welrnle na ·Paryż 
Czeki na Paryż 
Weksle na Petersburg 
Konsole angielskie 
fi'ln Renta rosyjska z 1006 J. 
4:.1.1'.I: P !} Renta rosyjska z 1009 
Lena Goldfields 

19/II 
-.--.--.--.-
-.-
583' .. ~ 
83.3 fG 

1.11'! 

18.<II 
-.--.--.--.-
-.-
513.1/! 
84.-,. 
-„,--" 
1.7 ta 

. Szwecva 
Norwegia 
&wałc~irva 
Al.lStro-W ęgry 
Rumunia 
Bułgary a 

koron 11141/ 1 - 1Ti4~/4 
koron 17~1- 1 14 - 1ii4~/4 
frank 1047i" - 10:J1/q 
koron H~.45 - BP.55 

lei 85- - 851.!, 

lew 77.1/2 - 78.1i2 
~ 

Giełda warszawska„ 

Notowania z dnia 23 iulego. 

~yskonto prywatne 51! 5t,/!! ' . s Otwarnio giełdy wieden&kiej. 
· . Na powyższą sumę zapisów złożyło . się "'. 

4.785 subskrybentów. Z t~i liczby zapisy, nie z· Wiednia donoszą do „Lok.. Anz/', 2e d: 1 

Papiery wartościowe: IŻądanof 0;:~~-1 Znfatwiano 

~:enitlStiace 1000 rb. wyniosły 3.040.200 rb., 1 marca ma nastąpić otwarcie giełdy wieden..: 
suhskrybentnch. ·· f $kiej. Kursy nie będą oglaszane. 

6icłda parytka. 
6% pożyczka m. War-

Zapisy ponad .1000 rb. do 10.000 rb. wy- ' 
5.007.650 rb., przy 983 subskrybentach. 

Wreszcie 1.apisy, przekraczające 10.000 rb, 
pn,Jniosly 14.54fl.050 przy 284 subskrybentach. 

Ponieważ ogólna suma pożyczki przypa-~ 
dająca do podziału, po uwzględnieniu kwoty 
rb. 550.000, zarezerwowanej przed subskcyp~ 
cyą dla trzech instytucyi, VifllOSi rb. 9.450.000~ 
przeto zarząd konsoreyum postanowił~ 

1) Zapisy, nieprzem~sząe&·rb. 1000, uwzglę­
dnić w calości. 

2) Na zapisy przenoszące rb. 1000 do ib. 
10.000 wydzielić przedewszystkiem po rb. 1000 
na każdy z.apis, a nadto 50% pozostałej kwoty. 

3) Na poczet zapisów .Przenoszących rb. 
1 O.OOO dzielić przedewszystkiem na każdy za­
pis taką kwotę, jaka przypada na rb. 10.000, a 
mianowicie rb. 1000„ eraz 50% od rb. 9000, 
czyli razem rb. 5.500, a ponadto 20% od pozo­
stałej kwoty katdego zapisu. 

rrzezna&zenłc. pnźy&zki rnxyjxkiej. 
·Wed!ug informacyi „Rieezi" na zebramu , 

przedstawicieli banków petersburskich, oma­
Vliano kwestyę nowej pozyczki. .Z 3 miliardów 
rubli, jakie mają być pożyczone, prawie 2 mi­
liardy zużyte zostaną na nowe urządzenia· ko- . 
lejowe. 

Uykazy bankowe.· 
Jłank angielski. Ostatni wykaz banku an­

gielskie~o z dnia, 17 b. ro. podaje w por6'wnrutiu 
z tygodniem ubiegłym (~_owiększenie lub zmnie.h 
szenie) obraz następujący (w mil. funtów sztarl.): 

Rezerwy ogólne 40.704 + 840 
Obieg banknotów 3" "'OO - 300 ·. 
Gotowizna 54,820 + 540 · 
Portfel wekslowy 95,153 13,378 
Należności osób pryw. 99,156 1,331 

Należności państwowe 5V>14 11,100 
Rezerwv bruilmotów · 40,049 + 768 
Zabezpieczenia rządowe 32~839 bezZlll. 

PARYŻ 19/II 17/II 

· Ałtcye Briańskie 310.- 315.-
. Llanazowskie 200.- ~„~ 

Makowskie -.- -.-
Tulskie 1085.- 1075 • ....;. 
Neft' 349.- 370.-
Bakińskie 1240.- 1205.-
Lena Goldfields 45.-

8f1/0 renta franeuska 61.- 61.-
511/6 ros. renty z 1006 r. 83.50 83.-
3-0/0 ros. renty z r. 1896 -.-
Pożyezka francuska 87.2'1) 87.25. 

ZURYCH 20/II 19/II 
Wpla.fy: na Londyn 24.98 24.971/2 

Berlin 94.50 94.25 
Paryż 89.15 88.971/:! 
Rzym 77.50 77.8.51/2 

Berlińskie kursy dewiz. 
Berlin, 22 lutegu. Urzedowe notowania kursów 

dewiz, za wypłaty telegraficzne: 

Nowy-Jork 
Holandya 
Dania 

22/II plac. żąd. 

dolar. 5.39 - · 5.41 
gulden. 2353/ 4 ~ 2361/ 4 · 

koron 1541/.l ~ 1543/ 4 

szawy z r. 1905 • • 101,85 101,20 
411~ °to pożyczka m. 

Warszawy •..• 
5°;0 listy zast. Tow. 

Kred. m. Warsz. . 92,15 9t,55 
41/ 1 ° 0 „ , 85.20 85,tiO 
41/ 2 % lisy zasf. Tow. 

I Kred. ziemskiego • 95,00 94,00 

ł 4 O/o " " 

~a:czelny Redaktor: Cezar Zawiłowski. 

lrrnk i nakład: WY!lawFilitwo nolxkiłl, A. fflPIHRALSKI 
i G. ZAWłt6W8IU. 

Nadesłane„ 

~azownie Mioiskio w Ło~zi Biuro dzienników i 01łou8ń 
f. ~ctPasmannik i Drozdowski 

I( o n su I e 11 t Pr a w n y 
A. v. Ge:rsdorff 

(Piotrkowska 84). 
Sprawy sądowe, porady, podania. 

Biunr CQłlDlł ad !ł du 7. 

~ paszport i dokunmnty 
na imię 

. ·.bała Zadory, poddanego amerykań&łł. 
~wy ~-08 zęehee oddać za "'"Ynagrodzeniem 25 rh. 

. .tBZEF RJCHTERll .Łódź, Placowa Ir. 18. 

·Łomża. 
·Przyjmowanie prenumeraty i ogłosz en do 
wszelkich pism, po cenach redakcyjnych. 

•• znalmmltago skrzypini Ułłrtuo~. ze współudziałem 
Leopolda SPIELMA.NA z 'Wiednia 
... Program: Butl1111u: SQn,ata wiosenna; &aklmark 

·-Koncert .Skrzypcdwy;·~;i· Ch~Ci>flne~ lllłłp.fłlł Nok­
turn; łmmna: 11 Aus der Heimat"; linn' i: Mazurek. 

WJłączne przedstawicielstwo 
dzhm. „G O D Z 11\1 A PO l S K.111 

na Łomżę i okolicę. 

·luf 1i lig li 55 t fu lłłł. uu um 1ot1 P łb. 6.H ł 11. -
Bm11y w księgarni i t:zytełni lłłfnrlfa "*11.'aunłla 

iut Cz1eica Nr. 16~ oraz w dniu koncertu od godz. 
5-ej w kasie. 

< .„ 
Apy• LITWY 1· RUSI d~ża rb. 3, na płut-

11 . · me 5, mała kop. 60. 
vro·1. Pol(lk b. duża rb. 3, na płut. H!lłk!lno·w k. 60 1\ • Il • rb. 5, mała kop. 50. U U 

Eurnn k.óo: Eor. Sr.-Zach. k. 60• Atlasy· szkolno: 
KraJ. Europy k. 60, Cz. św. k. .60. 

M. B A z E w I c z. Warszawa, Mazow ecka 1 i w księuar. 

OD WYDAWNI TWA. 
Zawiadamiamy, że „Godzinę Polski" prenumerować można na wszystkich pocz­

tach tak w Niemczech .., jakoteż na całym terenie, okupowanym przez wojs#:a niemiec­
kie. Poniżej podajemy wzór kwitu, który po dok.ład.nem wypełnieniu zło:żyć · należy 
w najbliższym· urzędzie pocztowym i uiścić . należność abonamentową. : 

Prenumerata wynosi bez odnoszenia do domu, 1 Mk. 50 miesięcznie, lub 4 Mk. 50 
J kwartalnie. . . · .. ' - . ~. · . . . . · . . . . 

I . . 
Kwit do zamówienia·„Oodziny Polski'~. 

Uprasza się odciąć w tern miejscu. 

Unterzeichneter ć abonniert hiermit bei dem Kaiser! Postamt hlerselbst. . . 
Podpisany zamawia niniejszem w tutejszym ces. Urządzie pocztowym-. 

Titel der Zeitung: Ersch. Ort: Bezugszeit: 
Tytuł dziennika: Miejscowość: Czas prenUilleraty: 

Pre~s: 
Cena: 

Loli z Viertelj. 

lłodzina Polski 
kwartalnie 

'Łódź Monatl. 
miesięcznie 

.· 4.50 Ml{. 

··i.50 Mk.· 

Vor.· u. Zuname: .„ .•... „ •..••.• 0 ·······•••n50
•••

0
············································-···--················ 

{Inii~ i nnzwisko) 

Genaue Adresse: •...... „.„ ......... „ .... „ .. b·············-·····················································-·-· 
(dokładny adres) · 

.... ,...,,.""" •••• „ ••• ~- „ ...... ..,,_„_.,. ..... „ .......... „ ........... „„„„ ..... „„. ··-••••••••••••••••••• „ ••• „ •• ,,. .„ "'~" .... „„„ ....... „ ........ „ 
Obenstehenden Betrag erhalten zu haben bescheinigt 

d..•*•••••HH•••••••••••••191-•••••~• 

Lekarz- Dentysta I 
S. ORBI , 
Konstantynowska 18. 
Przyjmuje od 10 ,_l ·i od 3 ..::- B. 

„~QdY wojenne w Gyta~oli'~ 
Sala sadowa - Procedura: sądu 
wojennego.-Poszczególni kaci . .....: 
Szubienice w cytadeli ..,.- Egzeku· 
eye żołnierskie.-Szubienica .pra· 
cuje.-Kat Kurakin. - Smierć ·O· 
krzei.-Torturowanie więźniów.~ 

Krwawy Satrapa. 

Brasznra. Cena 40 gr1Hzy. 
Do nabycia w księgarn. i kioskach. 

Skład główny dla todzi: .Biuro 
„Promień", ul. Piotrkowska Ng.81. 
W Warszawie: księgarnia :'.1azow!ec~ 

ka, ul. Senatorska 3'.L · 

Akusze1•ka SZURIN przyj­
muje z przyjazdu.: Sumienne, p.e­
wne porady. Warszawa! u1Złota 
~ 26-9. . 1.15-12-Y 

Akuszerka Lukasiak, 
Warszawa, Złota 25>· · Przyjmuje 
zamówienia, uJziela porad •. &-;-3 

Piękny plusz, nadzwyczaj mo 
cny materyał na męskie· ubrania · 
tanio. PiotrkowsK.a 145.,.3~. , 

Spodnie z „Amerykańsid<:>j 
skóry", które mo±nJ. nosić _. 
!at. Piotrkowsk;i 145-3-L i l ! -'·l 



G O n Z I N X.· PO'.CStrt. 

. i • E DR GI LAZNE. 

1io KŁAD JAZDY pociągów osobowych :na ·terenie okuP.aeyl)., :;,, 

Ważny od 22 Grudnia 1915 roku. . austryacko-węgiers~~' 
Do na.stępujących pociągów będą p~zyjmowani podróżni 1ylko ~ miar~ .w~lnych miejsc. _Pociągi te .kursują. tylko war~nkowot· o ile wzg1ędy i potrzeby wojskowe na ruch. tycpże pozwalają. · ··'·"\ ~:~~ 
W razie ewentu:ilne~o powstrzymama ruchu lub utraty pohi.czen, poJroz;m me mo;ą, rościć pretensyr do ornzkoiowama .. _ ·. .. . . • . ·. . · -
Cza~y P.odane po le\vej stronie na~w sp1cyi ~zytać z góry na dół" czasy oo prav~ej st~onie z dołu fio góry . Czasy ~rzyjazdu) odiazdu poc1ągow c. k. KoJe~ wo1sko:ve1 •. są. po:Iarie poRJg ~zasu .• s i:.; 

wo-europe1sl\1.e~o. Czas. no~ny od s0 o. w1eczor do 3ll!. rano oz,1acz.ony Jest podkreśle;11em hcz.b oznacza1ą,cych minuty .. Ltczby um1eszczone przy nazwach stacy1 wskazują, hczb~ porządkową rozkład 
na własnych lm1ach sąstednrch. Znakiem * oznaczone stacye są az do dalszego rozporządzema .dla ruchu osobowego 1. pakunkowego ·zamkmęte . 
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